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Z  problemów rządu 
polskiego.

.W num erze z dnia 7. b m. B eri. T.« 
;e b l . .  z a m ieścił b aw iący  od pew nego cza- 
tu we W arszaw ie re d a k to r  tego  p i.m a , p 
try k  P o m b rn w ik i, dłuższy .iriy k u l w stę 
pny p. t. *D le  Jtid cn fra g c  in P olen . U le 

riorm pld nc d er poln isctien  K cg icru n g * 
'•laleryał fak ty czn y  tego  a rty k u łu  nie da­
je w iele now ego. P a ły  i cy fry  64 akrom  
nym w yciągiem  ze znauri broszury Leona 
• ss ile iw k ieg o  o k w csty i żydow skiej w 

Król. F o l., a oriay życia  ły d n is k ic g o  we 
W arszow ic. czytaliśm y o w iele lepszo 
i p iękniej >.« w k siążce  : /.wedzkiego au lo  

■> Fred eriK a iioóka Polen nnd Ju d e n * . 
Kilki* iilżH cycb m iejsc zdradza nadto, że 
-uilor zby t pow ierzchow nie zapozna! się 
/ życiem  w ew nęlrznem  żydoslw a p o lsk ic- 
;o. 2 c /. den żyd n ic nosi n p. lo ry  na — 
/nic. o lem  m ożna sic d ow ied zieć, nic 

i. :dż?(C naw et do W arszaw y ...

K ilka o tu li uwag o p olity ce rządu 
polskiego w obec 2 yd6 v.- —  uwag nie w la- 
•łych in d ora , lec/, u dzielonych  mu in*
: 'iin a cy jń ic  pr/.ez czy n n ik i, /.d aje  *ię . au- 

■ryle.tywnc —  każą za trzy m ać alę n ieco  
ąd tym  arty k u łem . I lak  inforniu ic Dom* 

uowf-ki, ze rząd polski zam ierza  sw e pla-
• re fo rm y  Żydów  o p rz e ć  na zasad z i '-1 
'ow nou p iaw nicnin  o b y w a te lsk ieg o , k tóre

- zdaniem  rządu p olskiego  —  w yklucza 
n a w a  u g o d o w e  Żądanie n acy on alistów  

d ow tkieb , k tórych  lic/.ba —  jak  Dom- 
•Owski w yra/nic zazn acza  -•  7. każdym  

•Iniem rośnie , iuż d la lcg o  nie jest zda- 
"i«*m rządu p olskiego u praw nione, p o ­
nieważ żyd/i nie stan o w ią  le ry lo ry a ln ic  
I sp o łeczn ic  zam k n ięte j w sob ie  c a to ic L  
f i i i i lw s  w państw ie nie m ożna Ucierpieć. 
<"»d si*,bi<* doda )0 zaś a n lo r : » W o sta łn ie j 
Lensekw cncyi zm ierza to p o lity k a  do po- 
vo|nego zasym ilow ania Ż ydów *, DombrO- 
•■■łki - -  lak  przynajm niej m ożna w yw nio­
skow ać / jeg o  słów  nicniialhy nic pr/.c 

fnmu gdyby d u r. Ii. w jakim  rząd Pol
• < hed/ic p rze t.ro wadKał sw e le fo rm y  i

ow iane beua podrz.-dne organy te- 
? zadu. b y ł liberalny  i ło le ra n rk i.
A l- czv  1 Żydzi p olscy  nic m aja nii 

p rłec iw  fem u?
ł )o'nnrow tłki k o n sta tu je  dw ie r/er.zy. 

t '  :d * t i* 'r i  »l!a uprawy w ażn o ści- I. że 
'm ilow artycb rlo ku ltu ry  1 sp oleezeń- 

•'v 1 p o lskiego  jc.-| w śród Żydów nic cfl 
I- di a p ro cen t. ?■. że liczba narodow ców
• . dow skich sta le  w/.rasta ( -c r fr c u c n  aicli 
r :rier w aclissm den A n h an g cs-) Ponadto  i 
n om enł n a jw ażn ie jszy : różnica kulturalna 
Inie wyżyny ku ltu ralnej, lec/, k u lt:''-*-1) ięsl 
miedzy sp o łeczeń stw em  ; yursu. sl je r*  1

>lsklem lak  ogrom na, źc ulica żydowska 
•■•■ydaje się być zupełnie inn\»n św iatem *- 
r ry  asy m ilacy a nie b y łab y  tedy w tym 
’'V p 5 Śku p r z y m 11 •. o w c m w ynarodo 
v. lonlem ?

?odkra»L»m słow o przym usow ćm ,
• II * wiem 1 . v  ‘ asym ilacy l d obrow oln ej 
t r \ i \  nnr»e!t. i i; z^oia nic m ają, p rze*  
płw nję, uznają i- 1 n ieuchronną k o n ie-

ż m ić  d zie jow a tylko od m aw iają  je -  
■łnoatkoin zaaym dow anym  praw a m ię n a -  
nia się w spraw y w cw nęlrZ .no-iydow »kie. 
Jy d r i narodow i są jcd vn ic p rzeciw  aaymi 
ł i ;;vii przym usow ej, ł j. przeciw  asym ila* 
c' i .  iclącri jak o  system  rządow y r. góry, a 
/«:.łi4 iącci do w ynarodow ienia ły ch  
l/>57 000  Żvdó)v polskich (*>lu ich  b\ło w 
r l ° t  3), r  k lór> 'ch  I9 4 2 .0 0 0  p od ało  jęzv k  

dowski ja k o  ję/yk m arierzy ń ski i po- 
łOi zny.

I o to  ie stcśm r w sam em  sed nie k w c*  
-*V5 irz y k o w e j i s /k u ln cj. N ależy  tu ro z -  
" i i c  w p ierw szym  r / ę d / i e  p rz e są d  z a s a ­
dniczy; Żydzi n aro d o w i nju ch cą  azkół 
[ th ra jsk ich  w zględn ie ż irg o n O w y th * , 
' w  ż y d o w s k i c h .  I. 1 p o z o s ta ją cy ch  

n.i.tonom icznycl ręk ach  ży d o w sk ich .
•’ ' -v ' t u- : n oni sn • ' r ;ię d z v  sobą 

| l s / ^ c  zgodni w e-w szy alltich  pun 
h . A le Zgodni są, i lo  w s z y s c y ,  w ,

krytyczna sytuacya w Rosyi.
Poselstw o niemieckie opuściło M oskw ę.

Pośrednictw o p o ko jo w e  Szwecyi.
Zacięta walkg we Francy!. W | « *

W i e d e ń ,  ló . rpnia. 
d o n o szą :

U rzcd n w o

W Ł O S K A  W ID O W N IA  F O J U .

Na w en eck im  Ironci** górsk im  d o ­
szło  w czoraj znow u d o  w ięk szych  
« a lk  p iech o ty . M ięd zy C an o z ą  i A sia*  
go p rzeszły  w ojska k o alicy i w cześnie  
ra n o  Po gw ałto w n ym  zalew ie  ounio- 
w ym  w g ę sty ch  ta la ch  do a ta k u . N ie­
p rzy jacie lsk ie  kolu m n y sztu rm ow e zo ­
s ta ły  w szędzie w śród  cię ż k ich  s tra t od­
p a rte . G d zie im się udało p rzejściow o  
• • ..ło w ić  w n aszy ch  liniach, w yp ęd zi­
liśm y Ich w k o n lrn atarciu . Podobnie  
rozb iły  s ię  o d zieln y  o p ó r n sszy ch  
w ojsk w szystk ie  p rób y n iep rzy jacie l­
sk ie  r» z p » rcia  s ię  w o b s r a n e  A -tołon r,

N a re sz cie  1 'on tn  ogień a rly le ry j-  
aki i u tarczk i patrolu

A L B A N IA .

E c /  szcz?*gńlnych wydarz«, ń.

Szef aztnbu uri'-- -10170.

B c i  I m .  In. sierpnia B K . B iuro  
W olffa d o n c i  z w ielkiej k w a le ry
głów nej

f iO W ó A  W ID O W N IA  B O JU .

F ro n t arm ii k r . R a p rcch la .
ż y w a  czy n n o ść  n iep izjrjscicla  m ię­

dzy W ’ ą  1 A n c rą . N a w ielu m iejscach  
leg o  iron iu  p row ad ził n iep rzy jacie l na 
ta rc ia  1 •deki cz ę śc io w e , k<órc z o ­
stały  ocipuric przed  n aszrm i liniam i 
i w ł-a lcc  w rę cz .

A n glicy  i F ra n cu z i k ontynu ow ali 
w czo ra j ptzy u życiu  silnych  r t z t r w  
sw oje a te k i na ca ły m  fro n cie  m iędzy  
A n e tą  i A to e . Z  obu sU « n  Som m y —

z oLu stron  g o ściń ca  Fo& cau cn urt- 
V illcrK -B relon n eu x, od p arliśm y n ic .  
p rz y jz ric ła  w k o n trn a ta ic iu . Poniósł 
on tu taj cię»kSc s*raty . W  środ k u  Iron- 
tn b ojow ego zysk ał n iep rzy jaciel na 
U rc u ie  poza R o sie re s  i H an ges. N asze  
ł.on fr-ain M  p o w slrzy m ały  go na za- 
c h ó "  od  L ih oos i na w sch ód  od linii 
R o i-ie ics -A rtil le rs . W  n ocy  w y co fali­
śm y w«*jska n asze  w alczące  nsd A r r a  

v i i nad potokiem  Don n a tylne linie na 
« schód od M on td ld icr. ?*a południow y  
w sch ód  od M on ld id ier odparliśm y  
siłrry iran cu sk i a ła k  częściow y na n a ­
sze lo d a.

Nnd placem  boju zestrzeliliśm y  31  
n iep rzy jacielsk ie  sam o lo ty . P o r . L«e- 
w cn h n rd l odnfóal 5^. i 51 . zw y cięstw o  

r  w p o w ietrzu , p or. U d el 16 ., 47 . I 4* .. 
p or. B erth cJd  4f. I 4 2 ., por- b ar R ich l-  
Hofirn 36. i 3 7 ., por. BHMk 36. i 31 . 

j por. B o llc  77 ., p o i. K orn n p clic  2 6 .  27.
I i 2 *  a p ur. N ciim nno 20 . cz y cię s lw o  w 

p ow ietrzu .

F ro n t artnlł n ie m k ck łfg o  n astęp ­
cy  tro en :

Chw ilow o o ży w iająca  się w alka  
ni<ni-«v.a nad A ł* n ą  i V csle ,

P ierw szy  y e n e ra ' k w a term istrz : 

U tD E N D O R F P

KomunfHm! wieczorny.
B e r  M n . 10. hierpnia. U rzęd ow o  d o ­

n oszą: n i l * *  ro zszerzy ła  się  od A n cry  
do O i .y , A U k i n iep rzyjacielsk ie ro z ­
biły się przed  n aszrm i p o zy cy am i bojo  
w em L

j e d n y m  p u n k cie ; żc  w s /k o  ■ ż y d o w ­
skiej musi się n a u cz a ć  j .z y k a  p o lib icg o , i 
lo  lak , aby d z ie ck o , k tó re  tę  szk ol-; k o ń ­
cz y . język  polski z n a k o m i c i e  o p an o ­
w ało  i zn akom trii- u m iaio  się *  nim p o ­
ro z u m ie ć .

C zy  sa m o rz ą d  w k w e sty a c i : szkolnych  
j k u ltu raln y ch  o /n .tc z a  le a y  -p a ń stw o  w 
p ań i lw ie ? 1 to  co  d o  sp o łe cz n o ści, k tó re  
a tp ir a c y i  p a ń stw o w y ch  Iii. na ziem iach  
i>olakicl'. nie p o siad a  żad n y ch , a  k tó re  
m a rz y  o  s a m o rz ą d z ą cc j się  sied zib ie  ży­
do w sk iej w —  P a le s ty n ie ?

R zad  p olski u czy n i d o b rz e , - m c  
ty lk o  w in te re s ie  żyd ow sk im  —  jeśli p r /c d  
d cH n ityw nem  u sta len iem  sw ej p olityk i co  
d o  Ż ydów  d ok ład n ie  ro z w a ż y  p robi e n  
ży d o w sk i. W y n a ro d o w ie n ie  n ic m oże bvc  
zd ro w y m  sy stem em  rząd o w y m  na długą 
m etę . R od zi o n o  z a z w y c /a i  sk u tk i p rz e ­
ciw n e i d o  ce lu  z reg u ły  nie p ro w a d /i. 
P ru sa cy  p rób ow ali leg o  system u  na P o la ­
k ach  i n ic Osiągnęli Oni sk u tk ów  rea ln y ch  
ani też  m iłości p olsh iej.

I cz y  z re s z tą  Z asym ilow an ie d w ocł 
milionów- ludzi le y- w g ra n ica ch  m ożliw o, 
ści i nożądufn ihci ’ Pov oly-w .in ic Mę i 
na w zory zaciiu d n io -cu ro p e jsk ie  iest w 
z u p e ł n o : ,  c i  ch y b io n e . P rz e d  łOfł tali 
w o k re sie  c n u n c y p a c y i  ży d ow sk iej na *̂ <1 1

ch o d zie , n ic b yło  ani w  E u ro p ie  ani w śród  
Ż ydów  ro zb u d zo n eg o  p o c z u c ia  n a ro d o ­
w ego . k tó re  istn ieje  d zisiaj, a z drugiej 
stro n y  liczb a  Ż y d ó w  w  zach o d n iej E u r o ­
pie b y ła  i jest iak zn ik o m ą, i c  m am y tam  
w p raw d zie  Żydów , a le  nie m am y ż y c i a  
ży d o w sk ieg o . O d b u d ow a p ań stw a  p o lsk ie ­
g o  m a m iejsce  w w ieku  X X ., a nie X IX . 
/ e  ró w n o u p raw n ien ie  o b y w a te lsk ie  b ez  
ró w n o cz e sn e g o  ró w n o u p raw n ien ia  n a ro ­
d o w e g o  jest dis g ru p y  ży ją ce i p ełn ią  wi»  
sn eg o  ż y c ia  k u ltu ra ln eg o  i .d la  cz ło n k ó w  
tej g ru p y  cz e rn i c z y s to  a b slra k cy jn cn i, w* 
p r a k ty c e  b e z w a rto ścio w e m . n iem ożliw cm  
i żad n y ch  u praw n ień  n icd ającem . o In n  
p o lscy  m ężow ie sian u  d ob rze ch y b a  wic- 
d tą .

B yłob y  n ap raw d ę sm utno. nie sm u­
tn o, n ic  s tra sz n ie ! gd b> po tylu la ­
ta ch  w ojny św iatow ej śv • -i thdcj m iał o -  
p ic ra ć  oię na tych  «M uycij o o d stsw a ch ,
cp p r,-.ed rek iem  G d yb y  icd n iłs tk i I
narody p-»-I.iI m ui;\ c* pod jurzpiem  
/ .a » sd y  cuius rcjjio  riiu. n atio . G d vb \ - w 
k»vi s l -.'l,«. I* < v?tn  w c n ę lrZ n y ch  nic m >- 
gly narO-,. , w*.d!e ..w o ich  pr«w  i ptr.y 
k azań . D arem na b łah\ wń  c/O f kr-rw 
m ilionów  B /r *  tną ńv! i b y  u łi ira  lu d /  
koset

H«iffferieh Hi* wr*c* 
c*I do Moikwf

W i c  d c ii, 10. Mcipr-iu. Tet v>ł W . 
i Z Z \\ i ' d-mosi z l!c ł'na ć ż,* dcl nnor ^d-ilnycżi. 

ze DcHlc.idi nie v <Ki więcei d«> ri\n<Vwp 
Czuja ric tum bardzo niedobrze. N i utlotcli 

1 często m/lc-ifiif) • ilg okr/jjkł p zefka 
i Iklffcrich drntiiiżl w Lc:linie, ż :  żblUn s’ę  

koniec rządów b( 1 ■/.€ ciliów. Iak-> jc jo n ^ ^ ł -  
«  pod«Ń ś-. Ro^eibr.ęfą. wsjsitursrnwoik-s 
Kafrimannn w B im d u  i Buk«-e^/« łe W  b f '-  
lińskicfi holiiCl; pidihicnąjcłi ż " . r i  sebie jn^o 

n a-l-p cę  Hcltfe iciia snojsMslę 1 i<;Vjzo4ci. dr. 
D au iin  «|bo dm St.cdertiinm M oz-hrę. pa 
Ucliictiels* bojime po.*<, ;»tw-»> w ćh»ąnnjąn|j.

Dwa obozy Czecbo-Słomaków. 
Rząd dla ludności.

ftlo  i k  w b, 1 0 . sięipnla BK P*t m  tąL  
1 Nu iłucrtzunaiodowput meetuipa v  M ram

piznu^wil /astęrcs hor umstijcriucn 1 ,*w4wv» 
i Słowaków j oświu(lc«i|l. ż e  e»hr»H o^łahtoaodi 
, C zettó-S łow ak ów , htóiz!) u n lc n  orzcęjw r z f -  
•łowi S omJ cIów, i^burB także < .n .ttc-S to ^ a- 
n| komunistijiziii. kr*rz[| wjjs <;i z8 rzg* 
d«m Nlect»B| wic cH ^ iw tst, że cl o^tsmi nłc 
wppAh«TO nte m sh *  0«l|nrł t ze,:h-)-S,9wo- 
kami, k M rri stoją nn ż o 'tz ie  Ti j J O r i r -  
di|i i kapitału.

Do Pskowa.
P e » l m ,  t o  sierpnia- B K . 

f& olłta. Ż e w zględu na ż s g ro te a ie  'U W -  
ków  p o selstw a w sk b tch  'ozw ojn  rJo su o k ó *  
w M oskw lti a sp ecy aln ie  w sk u tek  c iic y a t-  

In cj p ro k lam acy i p arty in ej o cy a łu y ch  rew ó*
! lecyoniatów o  tesiosow an ie tereru jako 
środka bujowcog, zostało nie­
m ieckie przeniesione z M oskw y F«t/ow*.

1 Przez t*» irr. Kią zapnblcdz ra js-in n , tik  
jw S ro J obecnych w arunków  prz ynwit-.•?*-*«> 
woli sa pra»*ł«! nieuniknione i klr*r^ tr, -»ą> 
by zagrozić slosnaki m iedrr pań«łwem nr-, 
m ieckim  i le p u b b k i Sow jetów .

„Ojczyzna w niebsz- 
pieczsAstwiel"

P elersb u rg . 10. sierpn ia. BK P A T  N* 
k ongresie  sow ietów  północnej Rosyi wyr*, 
głosił 'I ro ck i m ow ę, w k tó rej w akaeaf fU  
to. /  < a k c y a  C zech o -S io w ak ó w  u w a ż n i t t *  
leży  na w y p raw ę fran cu ik o -an g ie lsU ag o  
im p eryallrm u  p rzsclw  rep u b lice  M w jsłśw . 
M iędzy pow stan iem  C zecb o -slo w ak ó w  A 
ląn d ow an icm  F ran cu zów  i AngHków w  M ur 
m anie zach od zi zw iązek Me jednak n a ­
dzieję, iż c z e r w o n y  P e t e r  sb u t i  
cięży. T ro ck i zak o ń czy ł sw ą m ow ę l w s t «  
mi - \ * ? r i ó d  na W sch ó d ! O k r y w *  * # ■ ,  
bezpieczeństw ie^ P rzysięgam y b ron ić f *  
do 0 'U tn ie j  kropti k rw łł-

O d z l *  s to lą  Caecho- 
Słońscy I

Berlin* 10. sierp n ia T r i .  w ł .S p e c T iło f  
k o resp o n d en t >B eri. T ag b l * H a n s  Vroęę|| 
donosi sw em u pism u z M o sk w y  p e Jl d a t ą !  
2 hm. w a/.ne sz cz e g ó ły  o o b e cn e m  p o lo - i 
zeniu r /ą d u  S o w jetó w  A k c y s  n d lB s m ę  
r /ą d u  S o w je tó w , Z asilan a o b ęcu is  Ze 
w . / c c i i  G ro n , m a ak ierow n e1 p rz e d a -  
W izystk iem  p rz ę c iw  C z e cb o -8 śu w rk rr« i,
I tó rz y  te r a z  p rz e ti .i  •wiuj.-; n ajw ięk sze  
r i c b e / .n ie c / ,c :i ' iw o. O  a i I e liczeb n ej C z a ­
ch o  S ło w ak ó w  p o d an o  I s o i w y o s ś ń t o w ł



Sfr t >NOWT DZIENNIE* NoEl
od dzielę op eracy jnym  kornisarydtu wo- 

icn n cg o  następ u jące szczeg ó ły : P o cz ą tk o - 
h o  I k z ,  I korpus czcch o -a io w ack i b lu k o  
"3  żołnierzy. Od w ybuchu *pow
stan ia  o ir / y j-c ł  liczn e posiln i z e  w szyst­
k ich  stron , a m ianow icie S e r b ó w ,  część 
k ozaczyzny  i elem entów  pr/cc<wrcwolu- 
cy jo y c h , tak , i e  p ołączone te Kity szacuje 
się  te ra z  na b lisk o  300 tys/ęcy ludzi W o j- 
ska S o w jetó w , p rzeciw  nim ćlziala jącc, tą  
w m n ie jszości, jed nakow oż znaczne posiłki
a  w drodze na front- tak  żc się stosu nek , 

T ro c k i zazn aczy ł w O«tu ln ic j sw ej p ic  
w ie, w n rl znaczn ie zm ieni. C zcch o -S low  a 
t y  o  ty le  by li d o ty ch czas górą, Ze rozpo­
rząd zali Znaczno k a  w a l e t y  ą. C hw ilo­
w o opanow ują C zcch o -S to w acy  średni 
b is4  w o łg i Z m iastam i Syurań, Sam ara  i 
S y m b ir tk . Na poludn.-w achodzie udało im 
sta b o lą c ry ć  z w ojskam i D  u l o  w a wzdłuz 
Inuf Shtiiard- OrenTiurg. O renbu tg  jednak 
tak zap ew n ia ją , znajdują się  w ręk ach  
Sow ietów . P rzeciw  w ojskom  cz cch o -s ło - 
w dckfm  sk on cen trow an y m  nad średnią 
W ołgą o p en iia  t r z y  n r m ł c  S o w j e -  
t O w.-.

Ponadto znajduje się w posiadaniu 
(. ic th o -S Icw n k ó w  cala alać kolejowa. łączą 
ca  europejską Rosyą z zachodnią Syberyą. 
W  zachodnie jS y b ery i znajduje sic, juk 
w iadom o, główna k w atera  C zech o -S ło w a- 
ków  i p u e c i w boLze wieli iego rządu w 
O m *ku. punkcie w yjęcia w ielk ie j kolei sy­
b ery jsk ie j do W łndyw ostoku. W ładyw o- 
afok n m  zr.ajduję się prawdopodobnie 
je s z iz c  • posiadaniu oddziału czech o-sfo - 
w a c l k j jo  k tó ry  się tam d ostał jeszcze 

red w ybuchem  pow stania.
J e s ł  le i  pcw nem żc oddziały cz e ch o ­

słow ackie ta  rozprószone wzdłuż linii k o ­
le jow e} ta k ie  we w schodniej Sy b ery i. Musi 
rią  p rzy jąć, żc na wypadek in tcrw en cy i ja ­
pońskiej w Sy b ery i te  rozprószone odd/ialy 
rn aczn ir uln‘ wlą obsadzenie k olei sy bc- 
ly jsk le i.

S y ti.a e y ę  pogars/.i jeszcze la o k o licz ­
ność. t ę  z powodu o d cięcia  eu rop ejsk ie j R o- 
sył od spichlerzy zfeożowvch zachodniej S y ­
bery i wyżyw ienie republiki Sow jetów  
przedstaw ia się burdzo k rytyczn ie , W  p ro ­
sie  bolszew ickie] w yrażają obaw ę, te  może 
s ir  udać koalicy i u tw orzyć z w szystkich 
t u l i  czę ści (eden niepm twany Iroot p rze­
ciw bolszewikom 1 Niemcom na Wscho­
d zie ,...* Rządem  Sow jrfow  ? • r kw e 
f ’ b> ć albo nic być....

Cta<ho*Słowacy w Krytycz­
nej sytuacyl.

^ u r j j c l i  1°  sierpnia Teł wl. „ 'lurics- 
r. ir-CKłCT*’ donoM: „Corlerie depn ^ern" do- 
“‘tioal t  Londpim y.e v c)ska czcrno-słowiickie, 
walczącć przeciw uinksyinoMstoin rw-óciltj się 
s gwaltownem wrłnnlcm o po<no: do koa|lc|jł, 
ponieważ zna jd u j sic w* bardzo krj|t|jczncJ 
sytuacyi. W  sacii ululcj S||tm}|i i nad Iczio- 
r«n bujkojsklcm dsje się coerz ha-tl/ici od- 
cw w ać sil i]i nacisk ze strony i i|*t; • iu-mic- 
c k iJ i i u uK 'ir ulotou Presa niw ' a >u*ndą 
es Konieczn I, £  <Cviio*Slownkó)y, itciiip ię  W| 
ratować, gdjjz groźł Im niebezpieczeństwo 
csęścią uraczenia, czę.icą zupełnego znisz­
czenia. Należy nsiyclnnhsl wysiać wielkie s ilj 
•dtrojuc, zanim b ęiz lc zopożno.

W edle Innego doniesienia „Cotierre dclla 
Sern" wysląpiln a yoc/ąiku przeciw Czecho- 
Słowakoin m|ku l i k u  lysłęcH 'era/ Jclnako- 
HOż sbrn|ą się przeciw nim iiii|więkssym 
dosmccii i kotriynycidn >-»o*żo:» z •cńciiw tdc- 
mleckicti i auśtipnc1' ' '  • w ll-shic 3 0  tijb ię ij.

Po którai stronią prawda!
Zurych, 10. sierpnia. — T c l. w ł. —  »N- 

/ur Z e itg « dow iaduje się  ze s tro n y  ro sy j-  
sk le i o  obecnem  Dołożeniu w M osk w ie : Ca 
ły K rem el, s ied ziba  organów  rządow ych 
Sow ietów , test p rzed  ludnością szczeln ie 
zam k n ięte . T rz e b a  się w yk azać sp c cy a l-  
nym p aszp ortem , uby się d o stać do te j j 
twlerd/.y bolazcw izm u J e s t  rzeczą  n iem o­
żliw a. o trzy m ać au d y en cy ą  u Len ina i u 
T ro iM e g o  V. M oskw ie p od ają , ie Lenin 
7. obaw y pr/ed zam achem  posiada 12 m ie­
szkań. gdzie nnprzem ian spędza noce i ze 
lokom otyw y i au tom obile sto ją  zaw sze z u 
pełnie gotow e do jego  d y sp ozy cy i. (Nic 
ule ch a ra k tery z u je  le p ie j is tn ie jąceg o  c h e ­
m ie  w R osył jak  te sp rzeczn e w iadom ości: 
Nkselroda podane w nasz mu w czorajszym  

num erze i dzisiejsza Ziir Y.l; R *d .)
S z w a jca rsk a  g azeta  l a N cn u clle  do 

n osi, l e  m arszałek  polny llw d enbu rg, po 
u w a t t o w n e j  wym»*nlc zd»i% » cesarzem  
W ilhelm em  uległ dakrn-i y o p lck ly czn c- 
mu. C e s a u  roial się podobno dom agać o- 
f# D Z y w v , zaś H m denburg się sp rzeciw iał.

I Sam  H indenburg jak o  leż  oH cyalnc *icry  \ \ O Ś f C d f l l C t w O  D C l K o l ( b W B < ^ ^ r c ^V um ożliwiły pok ojew y  rozw ój, 
i n iem ieck ie  p rzeces te j w iadom ości. "  . . . .

Kry lenko na ctalc wojsk 
orsoclw €t acho-Stowakom

B e r l i n ,  Id. sicrpnln Ich  wł .L ck .ił- 
anzeł.ic.'* dnitobi z M oskwij: f?o.iiuiite [pizdy 
)HXlaj<], źv ląpij pencrulissimu.i nr uii iewo'u- 
ci|jnv| hV|jl?nko )ci>l i<pulr*oti!i nsczclt m 
dowćdcc Czerwonej Liwnraiji. opcruięcet r»ze- 
ciw y zwlfci-Słowaki-ai, w mielscc MUruwicwa 
klorji po iiiendsłc) /orędzie popchll »anio- 
bdJMwo. Z  tnnel stronji podają w wąippwość 
tę wiadomość, [jdijż Knilcnko ciąplc Jcczc/e 
ztiajdulc sic w mcłsrtcc u Tiockicpo.

Rosyjski odwal »  najazd 
analelski.

e

H e 1 1 1  ii. 10. sierpnia. BIC Pel. teh 
donobi s M oskw y: Pouiewuz AiujUcy inc wjj- 
powic^iziawszit wojiuj obsadi^h missls rosyj­
skie i rozstrzeliwiiją olyjwillc.i rosyjskich, 
sscze; loliiłr czionkow sowietu, j ./e.u  tueizio- 
waito angielskich i linncuskicJi ni);|v. atoli, azc- 
i^j ich internuwać jako zi>kł"diiił'v,w. W yliczord 
m z lego starzy lulzio, iiięzczyż u z ficzutruif 
rodzinami, tudzież wszyscy robotnicy.

Wydalania poddanych 
koalicyi z Rosyl*

B e r l i n .  10. sieiphia. BK . Nordd. Wilg.
/ionuny donosi z Sztokliólnm • Według do- 
iiiCitień rosyjskich, |>oiidnni kmilciii, nrebz»o- 
wanł w Petcrsbuip-.i i Moskwie mują być u- 
wotriteni r. caknroMi opuszcrMdo w
'I dni.

Arasstowanla konsu** an» 
alalsklago w Moskwia.

L o n d y n ,  TO. sierpniu. BK. lizęrf uii|ji.j 
ski ołrzymnl wiadoitioŚ!1, ze ycnc.nlny konsii.* 
angielski w Moskwie, Lokiund, zoslił przez 
wiadro bigszcwlcklc aicsrfowuny. 7trc>zl"- 
want ‘ * zujadnłono rozsl.-;c1v.tcm czlonkó’1 o 
wjetn w flrclmiifllclsku. K o ji imulc s’ i zy.-.ji- 
cil się z prośbą o iiuulnicttlc Lukliur'Mu. Juk 
tlychać, aresztowano również pcrw-ruil a ł- 
skiorp) i Irauoisklcgo kon^ulriMi w ftlo k« c.

Odezwa Anglików do Rosy).
Amsterdam, 10. sierpniu. B. K . Rząd 

angielski wydul proUlam acyę do ludu ro ­
syjskiego, ogłoszoną przez zastępców  a n ­
gielskich we WJady wosloltu, M urraanic i 
ArchangieU ku. W  proklam ucyi tej A ngli­
cy pow ołując się na wspólne w alk i w p ier­
w szych latach wojny w zyw ają  R osyan  do 
pow staniu w obronie roza a w ałkow anej oj­
czyzny, przeciw  Niemcom i zapew n ują, 
iż nic zam ierzaj* narzucić K osyi innego 
system u rządów Aniżeli lud rosyjski sum 
zadecyduje.

A nglicy pozostają nadal sojusznikami 
K i i ) i  i w zyw ają R o iyan  do obrony w ol­
ności w ywalczonej przez rcw olucyę, pizc- 
ciw  Niemcom godzącym  w  zdobycze rewo- 
lucyi

W  dalszym ciągu odezwy rząd angiel­
ski zapowiada, iż nietylko* A nglicy przyby­
wają do Rosyi w cciii powstrzym ania po­
chodu Niemców, lecz że przyw ożą środki 
pomocnicze gospodarcze i przem ysłowa 
dla uHonia n«jdzy Jtrr.lu i zaspokojenia jego 
Potrzeb, ż t  życzą sobie naw iązania sto­
sunków handlowych i chcą sprowadzić w y­
mianę tow arów  I przez podniesienie roi- __ ______ _____
nictw podnieść^ R o tyę  na poziom w o ln ego , poiiWcznym lvic  wpłvwu, by ostągnać 
ludu, O dezwa kończy się zapewnieniem , iż *  le lk i cel 
po dokonaniu tego dzieła- A n glicy  bez żad­
nych zdobyczy ł korzyści cofną się.

'A m s te r d a m , 1 0 . sierpnia. Tei. Union. 
Holenderska „AnU-Oorlograad* wypracowuje 
plan, ażeby rząd łulenrfcrski ^.rewudoua do 
i upioponowaniu swego pośrednictwa po oj>- 
u ego walczącym mocarstwom. Rozważaną je 
możliwość judowe) petycyi do tządu Próbo- 
wii:' będzie znaleźć (ha tc.r> poj or­
cie w Szw ajcaryi, gdzie ciągle |c.>zi/.c bawi 
w tym celu sckrelaiz holcndcrskiei „'Anti- 
Oorlograad*', p. De Jong vnn Bcc'( en tJ*i fc

B e r l i n ,  lu . s ieip n ia . T e ł. wl IL m -  
burski -F rerad en błu it«  otrzym uje z K o ­
penhagi z poinform ow ane) atrony następu­
jące  doniesien ie: W  k ra ja ch  skandynaw ­
skich om aw ia się  o b ecn ie  m ożliw ość rozp o­
częcia  Prób pośrednictw a pokojow ego ze 
strony neu tralnych , O gólnie panuje tu ta j 
zapatryw anie, Ł t  tęsk n o ta  za pokojem  w c 
wszystkich puńilw aclt, prow adzących w oj­
nę. z w yjątkiem  tn o ic  A m eryk i, je s t  nad­
zwyczaj w ie lk a  i i e  p rzy jacie le  pokoju  i 
Politycy pokojow i tn k ic  w k o a licy i są cz y n ­
ni. nie gios rozsądku z powodu trudności 
i teroru polityków  w ojennych w rodzaju 
Lloyda G eorg a lub C ltm cn ccu u -a  rzadko 
ty lk o  p rzed osta je  się  poza gran ice kraju . 
\V k ra jach  neutralnych jest p rzeto  alusztiic 
rozszeizon c zapatryw anie, żc praw ie tera/, 
nadeszła chwilą odpowiednia dla p ośredni­
ctwu pokojow ego i źc praw ic teraz  neu tral­
ni zy ska ją  sobie zasługę około dobra ludz­
kości. jeże li s ię  uda, w drożyć porozum ienie 
między politykam i państw prow adzących 
wojnę. O  rodzaju i sposobie w ja k i n eu tra l­
ni m ieliby  przystąpić do d zicia , ażeby sp ro­
wadzić pow ażne porozum ienie w spraw ie 
m ożliw ości rokow ań, są zapatryw ania po­
dzielone. M ożna jcdn&k stw ierdzić- ż« od ­
powiedni term in na rokow ania nie nadszedł 
Sądzą, ż c  stanow isko  angielskich  dyplom a­
tów zbyt jest jeszcze  nieprzejednane. Z a­
interesow anie o b ra ca  się około  n m lty a c k ic  
go p rzy jacie la  pokoju , prnL dra. Lam asclm , 
m onachijskiego prof. ora . O uidde i buda 
pe&ztcńskicgo biskupa hrakonoy . I’ i/.cd nie 
duwnvnt czasem  nadszedł do generalnego 
sekretarza m iędzyparlam entarnej kom isyi. 
Kryslyann Lange, m cm oryat, w którym  
w ezw ano go do użycia wpływu członków  
parlam entu  państw  prow adzących w ojnę w 
tym  kierunku, by c i spow odow ali ta jn e 
posiedzenie p ailnm cntów , na k lórem  w y- 
branoby  po 3 reprezentantów , k tó ry ch  zada 
niem byłoby sp otk ać się  z członkam i p arla ­
m entów  państw  n iep rzy jacie lsk ich  na ziemi 
neu traln ej, ce lem  nicobow iązująccgo p oro­
zum ienia się w spraw ie m ożliw ości ro k o ­
wań Pokojow ych, fe n  m cm oryal p«of Lam- 
n.ascha i jeg o  pr/>ja ińt w yw ołał tu taj w ici 
kio w rażenie. G en era ln y  s e k ie ta rz  m iędzv- 
parln m cn tam ej kom isyi rozw ażył szczególo

wo prop ozycyc Laitnniisclm  i jego p rzy ja­
ció ł. J a k ie  kroki m ają b y ć podjęte nie jest 
jeszcze  pewne. M oże w stąri się nn drogę 
zaproponow aną w  incryatc. w myśl czego 
m ięd zy p n rlm i.n tarn i zastęp cy  3  państw  
ukandynaw ikich m aja się  zeb rać za trzy ty ­
godnie w K openhadze, jak o  skandynaw ­
ska m ięd/ypurlam cntarna unia. Przy le j 
m osobności ma se k re ta rz  g eneralny  przed­
łożyć m cm oryal Latnntascha i m oże parta* 
m cri-aizyści skandynaw scy porozum ieją 
:-ię co  do rozpoczęcia  kroków .

IfanibursKi -) 'rcm d c n b la tl-  zauw aża: 
Uważam y za sw ój obow iązek , podać do 
wiadomości to  kop enhaskie doniesienie- po­
niew aż z.diijc się tu ta j rozchodzić o pow aż­
ne życzsiu .i po* ojow c. Sp ełn ien ie jednak 
nic jest p rsu  do: >dobni. poniew aż cz ło n k o ­
wie m iędzypartvjnc) kom isyi n ic posi?da$ą 
ani oso b iśc ie  an i też  pod w zględem  p arty jno

tak

Wywiad 
t  bar* Hussarklam*

Teł. wł >Nowsgo Diisnalka,.
W ied eń , 10. sierpnia. P rezyd ent m ini­

strów  bar. H u starek  p rzy jął dziś nu wy­
w iadzie korespondenta W . M U tagszcłL ing- 
k tórem u  wyiawil sw e zapatryw ania na 
aktu alne spraw y p olityczne. B ar. Hussitrek 
ośw iadczył, co  następu je:

^Ns w stępie m uszę pow tórzyć banalne 
już s lo *o , że

prowadzimy wojnę obronną

i t j l k o  obronną. M uszę d latego użyć tego 
słow a. gdvż ono lepiej ch arak tery zu je  nasz 
stosu nek  do w ojny f do k w esty ! {oj zakoń-

* t e i c i i i . .  N ic  w y tlimy w c . lc  .  m i m . .  ,,Ml w 0 , d!lJ.|00l|ch

Rząd dla ludności.
W i e d e b ,  10 sierpnia. BK Urzędowo 

donoszą: Ab|j u|żi|ć uboższej iud<iośd, z po­
wodu podwgżs>enia cen ihfcbii rz jd  i\t|asjin- 
uou.al znaczną kwotę, przeznaczoną ns po- 
krjKłr ióżnici| w n  nie d|« nnjuboższel lud­
ności Odnośne *iiiządzeiÓH w||dmi‘j  już wła­
dzom politpczniiin. k t j i r  mejy |c w nujhli.i- 
mrcii dniach pi >e, ro wadzić

Udział Ameryki na Sybaryf
Ł u p a n o ,  10 .-tic.pniu BK fiMne wło­

skie zawierają dotnej, n r  z Ni w ic i  u. w -d’i i j  
lii. rego V\’i|so:i clice wysiać J a  V Ij.iywostoku 
tylu amerykańskich sil botowyth, Jak f bo ia. 
i że prze* ohccność nngi lski h irancuskich 
i wh-slfich ! o .Jy t je a tó w  wc V, l.».^jv.Ojt»' u 'n iu  tcry tory aln em , nic dążym y do nkzego| 
mm być .e liiu lilo i. •*: r ę a t iy '6  li.inego. jak  ty lko do u inocnietus n aszy ci^
ulach wszystkich sprzymicrzoąycli Igran ie i u m o c n ie n ia  naszych stosunków /

Rozum ie się. żc na p oczątku  Piątego 
roku wojny szerok i ogól zajm uje się kw e- 
sty ą  zakończenia te j w ojny, w  k tó re j tak 
długie '-rwanie nikt n ic wierzył a naim nicj 
nasi w rogow ie B ezcelow e byłoby w tej 
spraw ie w ypow iadać proroctw a.

Wo|na ustanie w ów czas, gdy rozsąd ek  
zw ycięży.

gdy .Anglia uzysku tę pew ność, że u zasa­
dniony z powodu nerfidyi angielsk ie j g n ie *  
N iem iec nic doprowadzi w cześn ie j lub póź­
niej do m ilitarnych 7.uwikłań.
Położenia w ojskow ego n ie  osadzam  byoai- 

m ale j n icponi) śtoic.
W bliżs/.c szczegóły c odo ironlu  za­

chodniego nic m ogę się w dawać. T o  p m «o  
pt/.yslugujc uiojcm  zduniem jedynie d o­
wództwu niem ieckiem u. C o się tyczy  piw 
ludniow n-zuchodnicj widowni w ojennej, to 
cen i jm nicj utrzym am y iiię, obecn ie  pr?cz 
nas za jętą . R ozstrzygnięcia  na froncie " l e ­
skim  zresztą  się n ic spodziew am .
J e ś l i  m ilitarne ro zstrzyg n ięcie  w ojny św ia­
tow ej da ś ię  w ogóit pom yśleć, to  nastąpi

ono ty lk o  na Znchoófic.

Zastępow ałem  zaw sze pogląd, ż.i nai- 
gorzą chw ii. naszej syluacyi byl upadek 
Przem yśla. G diad posuwa się linia wypad­
ków  sta le  pom yślnie co rc z  w yżej, czego In 
knlnc zachw iania zm ienić naturalnie nie 
mogą.

C o sii; tyczy  planów w cw nętrr.no-poii- 
lycznych rządu arn-iryackicpo lo  ics* on 
m ccii.) zdecydow any, zw ołać parlam ent 
w ciągu w r z e ś n i a .  Dzień nie j< s l jeszt/e
ustalony,

Zn  na jw ażniejsze zsdanłe uważa rr.ąd r.s- 
tatwlersia kw esty} finansow ej.

Nu podłożu ib ln icjącyrh  już przcdloiert 
hudew ae t ię  będzie dniej. Musi to jednak 
nastąp ić w jak  najkrótszym  czasok resie , 
już m o ć b y  ze względu na nu$/.ą walutę 

P o d w y h te n te  cen  clilcbu w ych 
zai/.ądzcnic, co  do k tóreg o  donioslooci 

dpowiuuzialnc cz jn in ik i najdokładniej zda­
wały sobie spraw ę —  sło i rów nież *  zw ią­
zku z m ająccm  • nastąp ić u* egidow anlcm  
finansów .

Szczególną uwagę będzie n ależało  Przy- 
lem  zw rócić na coraz trudniej k sz in ltu ją ic  
się

położen ie stanu średniego.

Je s te śm y  a to li zdnr.ia, żc idące ręki 
w r ik ę  z podniesieniem  waluty obniżenie 
cen je s t w piciw szym  rzędzie dla ty ją cy ch  
z.c s ta łe j p łacy  bardziej cclow cm  i korzv- 
słnem . aniżeli t. zw. dodatki drożyźnianc

Ze względu na nadzw yczajną nagłość 
tych  problem ów  by łby  rząd chctnłc wi­
dział, gdvbv parlam ent po uchw alenie ko­
nieczności Państwowych i nadnl obradow ał. 
Było  nłoli niemożHwem. nie uwzględnić 
uzasadnionych żądań posłów  sto jący ch  w 
pośn.dku praktycznego ży cia . J e s t  to w łaś­
nie ozn aką naszej d em ok raty czn ej struktu ­
ry, iż f.izcwuZającK część posłów ludowych 
pochodzi z m asy ludu } czu je n * sob ie  ż e ­
lazną konieczność przymusu zaw odow ego. 
Nasze wyżywleflc na 5-ty gospodarczy rrtL 
wojny jett wedle dotychczasowych spra­
wozdań zapew nione, aczk o lw iek  w skazaną 
iest iak najdalej idąca oszczędność, gdyż 
musi się  liczyć z wielka szczupłością śfod- 

ków żywności.

Z wlukiiycli zapusów n ic będegm y 
wprawdzie w  m ożności p o k ry ń a  naszego 
zapotrzebew znia, ato li układy *»w art* 
Przez nas 7. N iem cam i. W ęgram i i łonem! 
państw am i, stanow ią uzupełnienie. Rząd 
energicznie będzie się o to s ta ra ł, aby  
pr.hicdz w szelkim  w ykroczeniom  na polu 
•<prc\vrzacyi.«

W  końcu ośw iadczył bar. M ussarek, 
żc od pew nego czasu  to czą  się  układy kom 
promisowe co  do w yborów  do sejm u  dolno- 
au stry ack icg o  na Podstawie pokoju  mlędzv 
party jnego, jak i co  do reform y w ied eńskiej 
gm irn ej ordvnacvl w yborczej, m a jące j się 
i.< liv a lić  Pi z d . '-enże sejm .

I

Ustawa o zakazie sprzedaż)
nieruchomości w Rumunii.

B u h a i e s z t .  10 . M.’rp:;ia BK, Izba u* 
chwaliła ustawę, n i niaęy ktńrcj nie wglu* 
yp.zelBw ać okręt u lunr.uishiiu *.v :!t jb l '1 izij:h  
5 latach, lu 'zŁ'* ustaw: w sp \v,c nic ucho*

OaUzc telegramy na b. str-

i
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Troeistra o pokoju.
i •

Przed kilku dniami ogłosiła »Gazcllc 
dc Lau»annc« dłuższy wywiad z pizywód- 
cą holenderskich socyaliatów, T  r o  e 1 - 
, i r ą. Między Inncmi wypowiedział znany 
polityk swe zdanie o obecnych widokach 
pokoju, które poniżej przytaczamy:

i Jestem  zdania, że ot* c e n i e  n a d e  
1 2 1a c h w i l a ,  w której Europa będzie 
jo tow i zawrzeć p o k ó j  k o m p r o m i -  
s o w y . Naród niemiecki Jest bardzo znu- 
•onv i tylko zmu»u słucha swego izedu 
Skoro obecna ofeuzywa ostatecznie speł­
znie na niczen, i skoro naród niemiecki bę­
dzie się mualał przekonać, źe każda z lej 
lub Z owej aliony podjęta ofenzywn ska 
:,n a iest na fatalne nieudanie się, wtedy 
b<?d/i»- gotowym zawrzeć pokój kompro­
misowy, którego niemieccy socyaliścl od 
dawna sobie życzą. Koniecznem rozumie 
»ię jest, ażeby rządy koalicyi swoją goto­
wość przez to okazały, ic  udzielę p a- 
s s p o r l ó w .  Francuski socyalistaLongucr 
dał zreaztą wyraz przekonaniu francuskich 
sncydlisiów w znakomitej rczolucyf, która 
właśnie została przyjętą przez większość 
narodowej Rady francuskiej.

Jak ie  bałyby podstawy pokoju kom- 
piomisowego?

Niemcy z pewnością zwrócę B « I g i i  
niezależność, ale pod warunkiem, że temu 
państwu nałożoną zostanie zupełna i abso­
lutna neutralność. Jasne jest, ic  skoro aię 
nakłada neutralność, nłmtia już mowy 0 
zupełnej niezależności.

Co się tyczy p o k o j u  b r z e s k i e *  
£0,  to Niemcy są gotowi do jego r c w l -  
zyi .  Okoliczność, ic  koalieya pozostawi­
ła Rosyan samych sobie, nmożliwitn 
« "/<‘chn'emcOm zawrzeć ten pokój, zgu­
bny dla zasad socyalistycznych. GdyLy 
się koalieya była zgodziła brać udział w 
rokowaniach na zaproszenie Niemiec, Ro- 
«ranie byliby o wiele lepiej na tem wyszli.

Odnośnie do M z a c y i i L o t a r y n -  
f i i jasnem irsl .iż naród* niemiecki nigdy 
ne zgodzi .ię  na oddanie tych krajów 
Ftancei. Największe ustępstwo, jakie sO- 
<.aliści niemieccy mogliby zrobić, byłoby 
er puszczenie p l e b i s c y t u  (głosowania 
ludowego). Plebiscyt mógłby zostać prze- 

rowadzonym trzy lata po podpisaniu po- 
o jj przez Niemcy, pod ich kontrolą. Je* 

H i rraneya i koalieya czynią za zwrotu 
Alzacyi i Lotaryngii jeden ze swych naj­
raźniejszych celów wojenych, to wojna 
p o t r w a i e s z c z e  l Ol ą t ,  jeśli to tylko 
' ry b n ie  jest możliwem- Niemcy mogłyby 
zrzec się Alzacyi i Lotaryngii tylko na wy­
padek zupełnego wojskowego ich zdruzgo- 
łania.

A m e r y k a  to iedvny kr oj, klóry jest 
r  stanie wojnę przedłużyć. \  czyż można 
' błe wmówić, że Francuzi kontynuują 

wojnę, aby Amerykanom sprawić przyjem­
ność? Mdltaryzm niemiecki jesk plagą, ale 
militaryzm mający go zniszczyć, byłby dru­
gą plagą, tak samo nieznośną z końcem 
“ ojny. W ydatki militarne narodów powię­
kszyłyby się dziesięciokrotnie.

T a j n ą  d y p l o m a c y ę  musi się u* 
sunąć.

Jedynym środkiem stworzenia poko­
jowego współżycia mlędry narodami jest

o

Listy wiedeńskie.
II.

Powrót uchodżców.*l 
/w artem ł grupami ciagna grom ady 

łudzi Je d n i objuczeni tobołkam i w inką 
ic zwolna w/dłuż r.kurzalych w agonów 

kolejowy* h, w ytrzeszczonem i oczym a 
szukając za miejscem w czclubciah o- 
pom nego wozu ciężm ow cgo 140 Mann 
°dcr acchs Pfcrdc!), inni cisną sie poprzez 
" o z y  | b ryki ku czcm lo iące j ?. dala hati 
'.olejow ej z ostow ionym i po obu strona* h 
^edam i w agonów . W h*ol zaś życie w re 
lOrączkowe. G n ip k i jwdróżnych w w o ­
dach usndow ilv sję nu krzesłach, łóżkach, 
podłodze w śród istnego rojnwiaka sprzę 
(ów, naczyń, pak i kufrów  Z każdego wo- 
MJ  w yz iera  stek głów a wnkol skupiają się 
gromady gapiów. -Szczęśliw ej J-o g i« , 
wejr gele jm f!- gclojht 1/ go ‘ t-. -In Her 
(eimat, in der Hc-imat . .. Je d e n  w oła 

^rsgarza- drugi poszturkujc cisnących  sic 
Pasażerów, inni żegnają stekiem  w yzw isk  
i przekleństw  opuszczane sad yb y  nud-u- 
la jsk ie , a reazla tępym , bezm yślnym  
wzrokiem usadowiona na sw ych belach i 
1'b o U c b  spogląda w pstre h.v aw fsko,

*| W  etU lR sIi uiicjŚsk. h w r jłtd n  »  łislł 
'" » « r o w « i d w o rca *  J. p o tils-
' r a t k a  tran sp ort uchodźców , (U w, R i d j

•N O W Y

stworzenie o r g a n u m i ę d z y n a r o d o -  
w c g e • • "ncego  ponad państwami, k tóry ' 
by b> .lanie wywrzeć decydujący
w pl;,.. • n uniknięcia zbrojnych kon-
tlnctOM

Z moich stron.
Warszawa, w sierpniu 1918.

spostrzegam, Jiod zy  czytelnicy, na 
waszych twarzach zdumienie..... Niech pe­
wna zmiana w tytule was nie odstrasza. 
Nic wielkiego: było »Mady hy Lublin- — 
dziś jest •Mady by Varsav*.... W  czasie 
wojny po stokroć zmieniamy poglądy, o- 
rycntacye, cóż dopiero mówić o przeina­
czeniu adresu.

Otóż wasz uniżony sługa nie przetaki 
się uszczuplone! raeyi chlebo, nie struchlał

rrzed •pizyjemnośclamU przepuslkowemt 
zdobył aię na przejażdżkę do uroczej sto­
licy, pięknej Syrt-ncc złożył wizytę-

Jestem  dość młodym. Wszelkie wizy­
ty  u »pięknych syrenek- wywierają na 
mnie niepospolite wrażenie.... Syrenka 
mnie może porwać, albo też ja ją pory­
wam...- Ostatnie rendez-voua jakoś dzlwn- 
bylo w skutkach: je| się nic nie staln I ja 
cało wyszedłem

Cierpliwości, szlachetno publiko, a o 
wszyntklem dow irrr się po trorze.

•
Z wyprawy mam trofea, W  warszaw- 

sklej mojej redukuyi zoalazłem na stole 
list,... Po raz Bóg wie który rozbestwio­
nym popędom naszych poniewieraczy ste­
lo się zadość.... List byt smutny, tchnęło o- 
deń żałobą... Autor prosił, by z materyn^t 
w liście zawartego zrobić użytek w piśmie. 
Jak oż tego nu miejscu uczynić nie byio 
można. List był smutny okropnie. Gdym 
go czytał, krew w żyłach ml stygła, mro­
wie mi przeszło przez ciało .. Nie mogłem 
otrząsnąć się z rozgoryczenia. Zdawało ml 
się, ż.c litery wszczęły straszną pielgrzym 
kę, powył iziły z wierszy listowych, by się 
ułożyć w sakramentalnych wyrażach: o* 
Ityda, ohyda....

i rzez ulicę Bielańską ciągnął kondukt 
żałobny, odprowadzający na miejsce wie­
cznego spoczynku zwłoki wielkiego mę­
drca, ulubieńca tłumów — brzeskiego ra­
bina So.owiciczyka... Czy widzieliście kie­
dyś I lirszenbergowski obraz: -Pogrzeb 
rabina--...

Jeżeli nic było wam danem nań spoj­
rzeć, to nie wiecie, jak rzesze żydowskie 
oddają ostatnią posługę swym wodzom du­
chowym. bo nie macie nawet pojęcia, z ja­
ką pietą taka uroczystość pogrzi h«wa sję 
odbywa.

Kondukt posuwał sir powoli Na 
twarzach pobożnych malował s'q smutek, 
gdzieniegdzie dawały się słyszeć łkania.. . 
Ju ż tak sobie Żydzi śmierć wyobrażaia. 
Je s t  to u nich straszne przejście w ot 
chłań Stąd lamenty, płacze, jakich się n<e 
słysz.y u innych narodów...

Powoli posuwał się kondukt żałobny.
Na ulicy Bielańskiej na wóz kirem o- 

kryty rzucono z okra kitka szczcpek drze­
wa....

Do łakich szereprk drzew*, myśmy 
przywykli Nie w'nłmy andr-* uliczni­
ka, czy Innego ri-ponie. !• • dzisiaj

/'Y.clsuwaiąć wzdłuż i poprzek hal!
wiedeńskiego Nordbahnbofu.

-Bełzi Bełzl — wo ist Bełz?- chwyta 
mnie jakaś podstarzała damulka za rę­
kaw. —  CzemowHz gradaus - -  odpowie 
d»m drugiej — rasch! rssch! — popędzam 
tragarzy, wi zucająeych ostatnie bagaże 
do wozów. Uśmiechają się wdzięcznie 
młode dztcwc zątkn, rozdając kwiaty od­
jeżdżającym znajomkom, wiedeńskie kacy* 
ki kolejowi- głośno wciąż wykrzykują, a 
ukradkiem ręką p ..u m ają  w sposób nie­
dwuznaczny, lunkcyonaryiisze Centrali u- 
chodżc/ej z psfrzącemi się odznakami ni 
ramieniu ostatnie wvdają dyspoZycye i 
7. szelestem łomocącym przeruwaią się 
wo/.yuv zwarty szereg.

(jjfhodzcy wracają! Uchodźcy!’ Jak 
blado szcZwane prbcflkira wpadli pamięt­
nego miesiąca jesiennego w nadden. i \l ą 
stolicę, dla której wojna do tej chwili by 
la jedynie mitem gazeclarskim. a wraca­
ją oto w swe strony rodzinne. Rodzinne? 
2c tez siowa zatrzymują pojęcia, choć 
treść dawno z nich uszła! Gdyby w tej 
chwili du* ze tego tysiąca wracających u- 
ch e-'• ó żydowskich odsłonić się mogły 
do kto wis, Ile żałości, goryczy,
I ' ' <i dzseiek ten •rodzinr.-* strony 

o’ a?! Tu przybyli, gdy.: mus ich 
ndy pędził w stoi»cę, gdzie I wrodzony 

instynkt gromadny i pewien pociąg wie!-

tego, niedającego się parlamentarnym wy­
razem określić, czynu dopuścił.... Wiemy, 
że go pcha fala....

Kondukt, acz przygnębiony, sunął po- 
m iłu dale{-....

Niedawno Moszck Pieficr, czyjj Mo- 
szko Pieprz, jak go pono w dobrym Humo­
rze przy lampce francuskiego winka na* 
zwali fego -przyjaciele- 1 inspiratorzy, 
marszczył czoło i głosił mądre filipiki w te 
słowa:

-  My ?,vdzi -  ortodok' i sam» sob.> 
tutai — na ziemi polskie, radę damy. Nie. 
potrzebni są nam nanowie Prvluccy I Ja  
ckani, którzy mogli z wiclk<m pożytkiem 
tam pozostać, skąd prZ3’szti... Nie damy 
stworzyć Judeo Polonii. ..

Moszko Pi-*prz iest przedstawicielem 
pobożnych Żydów. W psychiatryi znanym 
jest Objaw, któn ' znalazł w terminologii 
łacińskiej określenie -paranoja religiora-

Rzeczą specyalisty hęd/ic zba 
dać umysł radcy Pf^lfera f wydać «»d, co 
fest dla błędnego ryt t rza orloaoksyi odpo­
wiedniejszą sied/ t ą: pałac Rady Stanu, 
czy zakład hyd ropa tyczny...

My — nlespecyallści jużeśmy sąd da­
wno wydali.

Ciekaw jcsiem w każdym razie, jaką 
minę zrobił p Pfeffer, kiedy s>ę dowiedział 
o sztzepkach drzewa z Bielańskiej ulicy.

W Wamrawir ną Zielonym Piani zbu­
rzono pomnik hłtnby — pamięci poległych 
uśm łerzw eli nolskirh bunlows/czykóws. 
Pozostał i<no fundament gianitowy....

Pewnej nocy letniej Syrenka miała n- 
krOpny sen. śniło jej się, że na granitowym

riedcstale wryrosły dwie szczenkj drzewa 
pomnik naaal pozostał pomnikiem hańby.

M W a d y a s.

Działalność miejskiego 
Urzędu opieki społecznej.

Prezydyum miasta uchw alą i  dnia 
5- maja 1916. r. ui tanów ilo na zasadzi? 
par. 53 s*atutu dla miasta K* okowa m<ei- 
ski utząd opieki społecznej, kto*-y rozpo 
czął swą działalność r 15. mai* t^tn. r. 
w lokalu przy pl. VC'. W . bw iętych 1, II. p.

Początkowo zakres działalności Urzę­
du pod względem rzeczowym obcimOwal 
wyjednanie dia inwalidów, wdów i aleról 
po poległych, należących im się od pań< 
blwa zaopatrzeń, wyszukiwanie dla in­
walidów, względnie zwolnionych od słu­
żby wojskowej, tudz>eż wdów i sierót od­
powiednich posad i zarobków’, poradę i 
współdziałanie w uzyskiwaniu dla wdów 
i sierót po poległych lub zmarłych inwali­
dach Innych korzyśe! m afery aln y ch . po 
moc w umieszczeniu sierót w przytu łkach  
i zakładach wychowawczych, w yjednyw a­
nie i wj.idomośrj o zaginionych i rannych
i t. d

Pod względem terylOryalnvm zakres 
działanie Urzędu mi.ał się rozciągnąć na 
inwalidów osiadłych na terytoryum m ia­
sta i powiatu ki akowskiego.

tvr/v wdów i sleióf to tylko 
na C/; . .zkałe w Krakowie W  w y ­

k o n y w a n i u  zakresu dz<ałania przyswiecA- 
iy r rtędowi następujące cele i zasady:

komlejski 1 gorączka przeseidywanych 
wydarzeń karm znaleść mjafy. Cztery lata 
pirzemknęły w strugach krwi ludzkiej i 
w szalejącej wichurze wrojennej wśród tff:- 
mu obcego, wrogiego, wśród ludzi zaścian­
kowych mimo Iradycył wieków I.ilość 
pierwszej chwili ustąr la w nrf ujcrltęct 
wobec -obcych najeźdźców* z wsrhn. 
dnieli krajów, hy wnet zmhnić sie w mi;.- 
rę wzmagającej m<> droiyzr y i głndji w lę j 
pa. wręcz wrogą ziwiść

Uenodzcy! — Słowo to Z czasem  s y ­
nonimem stało się MworZeń r iź v o i/ę -  
dnych. Czy kto starał się tu dusze ich od 
gaanac? Charakter ich wyczuć, umv-ły 
ich kształtować*’ Jałmużną milionów rza 
dowych mtasto możnośHa rzetelnej pr. • 
wyciśnb to na tysiącznych zastępach Kv 
gmat żebractwa a własną n cudolno-t. o 
słaniać porzm ino pustym <Jął«*m til.m- 
tropów, Dooroczyńcyff Jakgdyby nic 
krwawym szalągłem zapłaty m morze łez 
za udręki zniszczonych znienacka egry 
stencyi, za łuną pożarów dymiące domo 
stwa byt ten ochłap jałmużna nucm.-') 
tyra rzeszom uchodźczym I)obroczvni v! 
W czarnie wasza dobroczynność, ieslł ią 
w świat wYkrzyktoec^e', ł, W ozem wasza 
dobtOc/ynność. |c*M za ksżdem dnigtam 
stnwam o niewdziecznobci uchodźczej 
prawicie?' Piołunem gorvczv los był u- 
chodżczy ł krwawą pręg* wspommtń na

- Rn’ * l . J t

O Jn o śn le  do Inw alidów  dążono do te ­
go, by p rzy w rócić im vhęć d o p ra c y , p a l­
ną silę ż ło b k o w ą , m ożność do pow róce­
n ia  do daw nego zav.edu, a je ś li to  w sku­
te k  obrażenia  b y io  nlcraożUwem, umiesz* 
cz a n o  inwaMdę w odp ow ied niej jego ub>l* 
nościom  i zam iłow aniu szk o le  inw alidów . 
Poniew aż było  d c pi zew idzem a, ze w m ię­
d zyczasie  m v  utłdzi p o trzeb o w ać będ ą  d o ­
raźnej p om ocy , p ostaran o  ste  w  biurze 
K ra jo w ej K om isyl opieki nad in w ibd am i
0  odpowiednie fundusze zapom ogow e, 
k tóre to z d iie łą n o  w form ie w ryjątkow i 
zv rom vch. w zasad z i* zaś bezzw rotnych  
zapomóg- Ponudto im a n o  się  o  w yjedna­
nie dla inw alidów  su hw encyi i p o ż y cz e k  
na założenie p rzed siębiorstw  i p racow ni, 
w 'i*d n y w *n o  dla nich k on cesv e , tra fik i
1 t. d

Na w ypadek zachorow ania U raęd s ta ­
rał --ię o ponown* p r r y łę d e  inw alidy do 
sz p i'a ła  w ojskow ego, w zględnie uzdrow i­
ska kąp ielow eg o Tub k lim atycznego ró- 
w iioc/cśoie in terw eniu jąc w spraw ie PO- 
now oego o tw arc ia  dia rodziny zasiłku 
w ojskow ego, o  ile w ypłata tegoż po po- 
wro. ie inw alidy z w-ojska zosta ła  w-strzy* 
maną. W szechsteonne za jęc ie  się losem  
po p oległych  uw *żało Prezydyum  za je ­
den z najżyw otniejszych | hAjwatnj<Msiy(.h 
obow iązków .

Pod w-zjilędom v tęczow ym  zak res 
dz>j|aniff Urzędu w zrósł znacznie przrZ 
Założenie przy nim biura b ezp łatn ej p ora­
dy i pom ocy prawrnej w sp riw ach  z a u łk o ­
w ych.

Po wydaniu ustawn- o zasiłk ach  61* 
rodzin, k»órvch ży w iciele  p rteby w aią w 
ricp rZ y jącie lsk ie j zagranicy. zos‘ a ly  spra 
wy te przydzielone do t * : a tw ien h  U rz ę ­
dowi Urząd s ta ra ł stę te spraw  m ąć w 
ten sposób, aby in teresow ani w jak n a j- 
rzerszych  gran icach  mogli koezvs‘ * ć  t  
tych zAsiłków.

\X' r.*łatn>ch czarach  obn k  norm aln e­
go 7*krc*< j działania U rząd prZeprow ed^lł 
c o rd n a ł z górą I0.0OC sztuk obuw ia i o- 
dsioży pom iędzy najbardzi**! p o tr z e b u j-  
cą ludność, a to  rz ę ic io w o  o p l* tn ie , czę- 
ścięw n bezpLitm c-

O d f5 maja I 9 jb. r <j > ?t). bitego ł.9 i 8 
r. I rząd t^prciokoowai 18,240 spraw doty. 
czących 10.734 osob, ee i*m  na inwalidów 
ni 7vnada 5429 spraw.

C o się lyczy  wdów i sierot po p o le­
głych, to  w yjednano dia 149 rodzin p ta - 
w idłow e zaop atrzen ie w dow ie Po: .nem  
w całym  szorega w ypadków  sta ra n o  się
0  w yjednanie dla wdow i siei ot po p ole­
głych korzyść* jn a te ry a !n v ch . kilku wy 
padkach w ystarano  się dla wdów O odpo­
w iednie za iecic , w yjednano trafik i. Z*.o- 
żono sklepiki, um ieszczono dzieci w za­
k ładach  w ychow aw czych a naw et w 3 
w ypadkach uzyskano w cale pożądane 
rozw iązanie położenia p rzez ulalw fej*i» 
zaw arcia ponow nego m ałżeństw a.

N id tn  w ca!vm szeregu w p a d k ń w  
U rź*d  w-dratał dochodzenia w »ptav je  
odszukania zaginionych w polu u d z H i- 
nVa urlopów , p rzen iesien ia  ranny  eh I ch o ­
rych ze szp itali pozam iejs-row yćh d<> tu­
te jszych  i t. d. w sposób decydu jący  za-* 
Ltw-u U rząd spraw y dla rocUżn obywa Uli 
au stry ack ich  internow anych z ig ia n r .ę  * 
n iep rzy jac ie lsk i P oza działalnością, k tórą

organizm ie Ostanie się ns-idunajskiej g i-  
v j r d z i ..

Chw-ile upływ ają raźno i cz a t zbliża 
się do cdjardti:. W szy stk o  ju t w w ozach 
m iejsce swe Zajęło. M łodzi * atsrZy, cha- 
sytfzł i p ostęp ow cy  żydowsrry, garstk a  ł<*̂  
dwo po 'k ie j  kolonii u chodźczej i gdala- 
niegd: ie mundury w ojskow e A  każdy 
wóz to  h iito ry a  i d im r i. Loram  n ib llc o . 
Ja k g d y b y  śrtanę jak ieg oś d o n o stw e na* 
o ścież  w yw alono. W  ji drv. h kupa n ip lr- 
c i. starzyzna, nędzofa o c je k a ia c a  p ro ­
chem  i bnidem  suteren, w innych m eble 
św iere, i ó i l a  odśw iętn i- poużcteiane* s łó f 
z wazonem  kwiatów pośrodku, p o a O ci*  
s ied zące w o k o ł z w-vra*w« u rocaysU  
n ir tfo ju  w o czach  w j-dnym  wozit- M M - 
-erow je Ho snu * ■ ułożyli, w innym  fat*<  
w iotka d riew eerk a  strun}' fortaptann n *  
gwałt w g orączce przedod jrzdoef dci tev* 
tisiim a b iczu je , a przed każdem  prawie 
wozt m brzm ią głośno pożegnania czu ła , 
serdeczne, żałosne,

środkiem  hall przechodzi nagle grupą 
dygnitarzy . M inister zaszczy cie  d ziś r a ­
czy ł rmittny ten ep ilog  u ch od źczej od yssaL  
K repv, szp ak o w aty  staru szek  o  dofarotlt- 
wych. m ądrze z e rk a ią cy cb  v . u 4  Z u -
1 tędu pr/edslaw iają  i m o tt U scła* dłoni, 
k ilka kom plim entów . kilka pytań 6ot*czd 
cych tran sp o rtu  —  fk*lta U  en m o d k . A  co# 
ranie n i gw a lt do rozmowy dStUtzoj pory?1

t
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ftjożęy ująć w cyłry, udejelsł Urząd pora 
dy I p omocy w wrzyrtkR h sprawach, kłó
rm 9  I « j g  M K t td n k c y u l  Z r i l i K M i n  d d i l r
n*a się stykały.

Ja k  2  pow yiiicgo «w o jo łeych  zary- 
k>(b ^ iM iiaw Ibnctfo  sprawozdania ary 
a lfa , rozwinął m.i bkl Urząd opieki spo- 
ło te ia ) i.ader rozległą i pożyteczną dala* 
L1oqU, J r s ł  to zasługą kierow nik, tead 
Ufząda dra V e s i e l e g o ,  który z szła* 
chętnym zapałem, z rzadką u nas tiłeste* 
ty napotykaną basatronnością tudzież z 
tti z*r*ni poczuciem obywatelsklem oddur 
‘ i ę l e j  ważne] akcyi społecznej. Nie pyta] 
ię o  wyznanie, o Które arielu neazycn re* 

U rantów prtodews rysikiem  się pyta, lecz 
wsliirbrny w ból < płacz nędzy wojennej, 
i ró*1 pomoc radą i czynem-

Uznanie 1 gorąca podziękowanie na* 
K y  się szefowi krajowego Ąura Pomocy 
vo}tnnt|, p. r. dw. Gustawowi Brflcktic* 
r 4  za ojpteky I pomoc udzieloną miej- 
: - irmu Urzędowi opieki społeczne). - 

Ntiazy to podnieść. ż t Utzad ten po*
. «w)e w stałym kontakcie z aekeya kra- 
11 wśką Krajowego Komlletn opieki nad 

■ -nnemi Ceratami zydowsklemi.
J .  D.

wierzącą w. jutro, stwo rzone przez takie 
drobne, czyste dłonie, spedły ciemne, dn* 
sząoe mgły...

—  Powiedz* kio im jil wetknąć w rę 
ce dzieci narzdzle zguby —  kto te )aane, 
przeźrocze dusze nauczył zatr&cać bo* 
skość, świętość Istnienia? Powiedz, kto 
poniesie, udźwignie, brzemię odpowie* 
d zialnoźci za tę zbrod n ię —  straszniejszą 
m d  in n e?

Cecylia Kubrnerktr-Sirkcsową

ONIA.

Vf
4 . Rosy!.

V I E J U T O N .

Szpieg.
|Kragm«nt z listu-))

uoetrzagiam go przypadkowo w
. nodne i .ranęinm  u  nim nie dowie- 

i iiąc oc u .m  W yrostek ledwo dwunasto* 
i. -ni, o ś ciągłej, drobna) twarzy- kryjąc sic 
v cyplu skały, rysował na kartce przed 
mm leżące],

/ Sobą odcięłam mu drogę i przez jego 
r.m ię widziałam, jak z poa palców wyra* 
f ta) wężowy szlak dróg znaczony nazwami.

— Szpieg —  zalśniło w mózgu i zgasło 
i tłumione rozsądkiem. Takia niemowlę?

*  Położyłam mu dlon na ramirniu, a 
Jrugą wyciągnęłam mu ołówek z palców.

— M e dziecko, nasze pola inaczej wy 
gi.yłsią.

Szarpnął się, chcąc umknąć. Przez 
klika cbwłl szamolalfyuy się na wązlde) 
przestrzeni. Trzymałam go kurczowo, ze 
w & frtkich  sil. Chłopak giął się jak trZcl* 
n i,‘w łaklejś chwili uderzył mię pięścią w 
pierś I w okamgnięciu znikł mi z oczu •

— Minął spory szmat czaau, zanim 
orfo  skalam równowagę —* przedemną lc*

ałą poznaczona liniami kartka.
Rozglądałam się długo, badawczo w 

c-kułb — zdawało mi się- że w każdym cy­
plu, przy koidym drzawla, w każdym za* 
gillie skalnym kryła się takie pisklę rzu 
caiąće płonącą iagiaw na kraj.

— Niezmierny, nicopowii dziany ból 
skręcsl mi wnętrzności, szarpał jakłfy ic - 
Uziłeml szczu ram i.

Powiedr ml — czy to dziecko włe, 
ile łez, krwi i sierót tworzy każda kreska 
Ink je j mapki. Czy ono wie - jakie zni* 
i-tcrro ir gotuje tej ricmi śtadarrl jeno o- 
ióWka idący wróg?

—- Gdybym była na jego mlcjHcu spo 
i Wała" dorosłego człowieka, cierpiałabym 1 
nitieł insczeł. W  tej chwili • na duszę !

— ilU ttatw a Kocyl do J«p«ą|L *tUmb. t-rca  
JanbU tt* donosi- *pi >vdo< doonit, Zo Loata «v 
śwtadcryl po bttrsliwwn .pojedzeniu tnoaklawalda- 
do Sowjwiw gotowość wy*ł«nU uttlmatun do Ja p o ­
nii t  powod-i InUr*. er yl lc|.*c we v»cltr>dnleł S , -  
b trfl.

— K rytjruat polatanie w Roayi. Tutaj, 
• u  ćcłemuU donoszą, Sc przed i -ytaidim H e l i * ,  
r I e b • z Moskwy wykonano równie* t n* atogo 
zaa je b , który oie iodask ntt odal. Wiadomość u  
|M wprawdzie nieaulefllyczaa, raliuo <n ocoalsją 
w sftr-cL  n k i .  nóoycb syhiacyę w Rotyl bardzo 
powolnie. Tute|«*y po-#l rotyirat odfnawb jirasfe 
wssdklth wyłu^nteó.

• Krouw-tun^ > wobec l«|o stanu rreery i*u> 
walai Je s t  bar di i  powdopodobna, Za pod wały* 
w a» wypadków \ 'ewnętrzno poijry* n r  sb I ni’i"- 
I.tar nieprzylseiclskirb kosltrrf, panowania boUca- 
wikdw ma tlę ku kooowwi. AJe istaieia i m otll. 
wwr przeciwna, wohrc rzaflo byłoby nie mądrte 
rozpoczynać w «U.q przeciw nołrcewiltom. Katdy 
rtąa. który ebee r nsmi ŷ̂ ? n- pobojn. li *t nam 
ns ręka.

— Na poladaia od Arahaaiiataka. Loedya, 9. 
•Irrpmł. (B. K.) Raeler. Po wylądowaniu w Arab. 
ang.al. ku p.»u« uli oią sprzymiorzani na południc, 
wzdmt kolei do Wołogdy. Wyalępuiata n i nu- 
praacłw «Ha rbro|na sasOona przez metiieów, eta 
wiała łn opoe 5 mil n t południa od Archandialska. 
/oztała jednakowot odparta i colocła się da Ohtr* 
vzazskuła, 70 «nll M - p ł4«d «-.e--»ś-A zw łA Bglełsla ,

— Zdrada w Arckaaglalaka. Moakwe. >łzwe- 
sti)a« stw ietazi, Se Archaogtelik padł po częśei z 
powodu zdrady. TakSa na łroncia esocho>«ławo> 
cklm powtarzały sł* wypadki zdrady, mimo Se na 
ogól w o iik a  Sow ietó w  dzielni* wale/a.

— BoWzawky do prolruryahi koallcyL Doi lin. 
Rząd Sowietów u y i . .  ov.ał odezw* do prolctarya* 
tu PiancyL Angłk, Wioch i Ameryki, piitnu|ącą 
politykę ęoulicyi która iwrgo ctnaa odrzuciła pto-

rozycyę rzędu Sow(*lów rozpoczęcia ogółoyeh ro- 
awart pokojowych Oduzwa ostrzega prolakaryat 

krąjów koalicyl i wskazuje, ta  Jcdałi lak dalai apca 
wy toczyć się będę. będ*ie prpłetsryai korlicyi k s- 
t a m  rewoluryl rotyzłklri.

v  Ruch p o c i ło * ,  z Roayą przorwaur. S^tok - 
holm. 10. sierpnia. Od 6. b. m. lu t  rucn poczto* 
wy i  Rosyę przerwany, poniowat towarzystwo 
•Srcs« nie ebea przyjsi po<.zty do Patanburga.

— Roayhko-niemiaclita rokowani gotpodarean
MttnchoaLr Zcitunfi donnsi te  Sztokholmu. Se ro­

syjscy członkowie delcgscyl do rokowaó goipedar* 
erycb t  Nlrim ■nu podłęli uwe esytinnSei. Prezes de 
lagaryi p. R r o ó t k I oświadczył, Se Rorys goto. 
we iczt ••(Jriołid kapitałowi niemieckiemu prwnych 
konccs/i V-.ulciov yeti górniczych l iHnych, ai
silony Zęda. jednak musi odr*owiedniugo ir«k*nw 
nła robotników. — Rosya zachować te t musi wol­
ną >ękę eo do ukuzlallowahit st rw„nków handlo­
wych z likrulnę. Kaukazem I wogóle z kraiami od 
dswnt-j Rntyi ndpidlvmi.

l'ro4 zjniy pngirrb cara. vl?irl T.igrbl.. do­
nosi z Sflokni.lmn: Na skuiek tsrtęd rrn i* wlsdt 
czeak^słowackicb wejclo trupa cara z niapoSwią- 
- onćg« dla hamobóicóu przautaczonagn mis|*ca 
cmentarnego, złotonn do □ n U c j trumny i pocho­
wano n* nozwtęconef nemt przy tnitlM- tv«ięey 
It-dzi t  ^  i.ilerynborga i okolicy

— Zwrol w polityce polskiel Auatrył? >Ncue 
Lb. Zkg.* pisze w związku z pobytem miniztze C.i 
Icckiego wo Lwowie Z kół poinformowanych ko. 
munlkulą, Se przewidziany |etl zwrot w polityce 
poiskioj i nic |aat wykluczona, Se w związku i  1,-m 
zwrotem proces marmarosc-szigatcAski toslam c 
przerwany.

— Zw ydęstno Uki-td^ów Cznftilowce. Metro 
polłte ąn>eko*or<odokay|ny arcybiskup R i  p t ś  n* 
nąpii wraz z calem Lonsystorzrm, Na fsgo mieisce 
przychodzą dwaj archiuiandryci Uluąiniac T i n i n* 
• t l  I Rumun B o r o h n  w l c z b .  Gnaj archi* 
mindryci za|mu|ą zósmorzędne tar wr *ki i ka* 
,dy ■ułatwia apreuy kolciclnc współrodaków w

I dyecezyk ZmUna ta była dawnem Syezeniam U- 
i kralSeów.i

— ZloieoJe maudzlu praaz poala Mastalkc. Pa- 
>cl ezaaki iKartałka ztoSył awoj mandat poieiilu z 
poarona róSnley zdaó międsy nim a częścią wy­
borców. Równocześnie proai w Uścia pras. mini­
strów Ifuaaarka, o zwrócenie cesarzowi bduaesaó. 
które otrzymał (Maatalka) za rządów Sekflcra, 
gdyS po ntworaenfu aądtr powiatowego w Trotno- 
wie nie mole Ich wtęeel nosić.

— •Yoikoea, organ . w abieb agrarynane. seata-
•iwmny zh.tal dla vry.ylki na front.

— W yw lasjrtrn-a I podziel gruntów na Wa* 
grm ak Iradapcezt. Na wciorajrzem peatcdientir

j.ou węgirrsklcgo poruszono sprawę mirazkanlo- 
s *  i politykę agrarną. To. we kent oświadczył, ze 

r-ad nosi ałę' r  Mmiarami p.>*prowadanttin wiot­
kich rtirUn o* tw  pidu. a mianowicie, co do pe< 
d z i z ł n  g r u n t ó w  i i c h  w y w ł a s z c z a n i a .

- -  bonty w pnikach (reckich. B irm ę trw ., Ib. 
\ier|uiia. B. K, risma greckie podają następująca 
isczegóły o buncie zr ScrrH. 2ó|n(ez»« i pcwuliee* 
mwlo 12. pułku piechoty. 3. dywizyi zbiegli z Sorrii 
Schwytano ieb koło Priatowanu w prowteeyi Agri- 
- mn óulk atraalców. Buntownicy, około 300 lodki, 
-tracói w starciu 7 w eabityrb I 20 w rannych. Ska 
sny na śmierć pntei »ąd wojenny pułkownik .fana- 
l»kti był koirnoduntem t?. pułkn piechoty.

— Uatawe m glalski przadw nbookralozrooca. 
pmyjetą soztaln 2. sierpnia prnaz kemiayę Izby wyS 
■zej. NahraMiriasy penkt je n  len, który w yU uru 
nhooki ajowccw na przeciąg 10 lat p< wojnie od 
ratoralitzcyi.

— Powołania w FiuUadyL Hct-lnglor». Wa 
Plnlandyt powołano pod broił roczniki IŚ94, 1899 i 
1896.

— Prześladowania locyalitlów  w Aaaryce. 
Wielkie wraSonia udbilo w Ameryce zaareaztowa- 
nic znanego przywódcy locyallatów Eugeniusza 
D r  ha a. powodem jag ozaaresztowanin l»)ła mo­
wa. w kbircj bronił ^.aoowisl a partyi ptrceiw o- 
bnanąrkowł shiSbe wojtkowai I przcełu- brrara u- 
działu h *potyczkacb wolnością.

W“ r
twa. Całą ohydę, całą nvdzy uchodź-
rrej w tw arr rzucić — ale po chwłll rów-no 
twnjja tsTaca —  t  wieku erw rnc/ei tijźę* 
ciy.... Cóż ten  celowlrk, choć dygnitarz 
i am*vż*ry, może?! City {ego w 'nic nalcgy'> 
Iz y  woróle jednostki przed sad hhloryi 
'•■jAfwac nułażv? Czw też może cały ay. 
i’’ó?n i c:aly fen Iłum. klóretjn pr/>*padko- 
w o ś  reprerrnlaniem je«t len doWv pnr7 

....

i> z świtiu i he/ zwykłych liiitH ru- 
• i wresr.cłr pociąg Wien ade! — Hun 
k-*r ł'it twch poczyna kłoś śpicw.tć w 
j łjimś wozie, wagony ptresuwają ni*; 
z wntoa p r/ i-I  grup* państwowych dygni- 
t ir S ; t  ministrem nu czele -Dus bind die 
K’ ifgsgctvinnerU —• poxtvj|am sobie na 
kłos zauważyć, wskazu|ąe na tc szare, 
■ ■ UWjnr ostatki, w-ywożone przez uchodź* 
t f i r  7. Wiednia, w ozy przemykają wol- 
p\ m. miarowym łoskotem kói, a z każde­
go otwoni wagonu wyzierają ohłUza |il
fd%hv wylękłe, smętkiem odjazdu owiane.

tają radośnie chustkami na 
pożegnanie, lecz starty  — starzy przewa

cdybv jwyl 
llz ic c i  w yw yw ijają
r . _ „ tanie, l e c z  ,   r _____
źnlę rhnsly dn ócz podnoszą, f»k gdyłn- 
f  wąR. m unosząc z Wiednia j Itu 7 apn- 

|vc*oy w rodzinne swe strony....
*  Z. F. Finaol.

KAROL ROSENFELD.

Przed pałacem pokoju 
w Hadze.

« W .-tcipniu 1»U. r. «-• warto wśród 
'-dpowścdalrgo na%trni<>. t  dAntrklm 

wrota w ipsniilcp i pa- 
laru Pokoju w Hadr* uinndowaoągK 
w- r I9I»7 na drugim l««o(rc-.ii. paû , 
‘•Iow.

'V»r.Vił «trli|‘łłow u-/.viik,ch
łłOMT- jaw ili iw holenderska królowa 
Wilhelmina, która r  wvm rtąónm 
dbkonaia uioctyatcgo poświęcani* 
r-ałacu D/ięki nirspotytrin zatlugom 
f  arnrgia. «ryryto na kamieniu wę 
gialaym ało*ra

Paci Jualicia bumandar llanc 
\ dcm Andrac C.irncgii Mumlicmi 
■ia Prdicartt.

•
V rok pozniat. po wębuchu wolny. 

«v|*lrsll Camegle arerag mów poday- 
MiącTi h pirrclwko paSktunm te a ­

tralnym.

O Hago! ty  Trm plum  pokotu.
Powdcw»em Concordii* osnnl«.
Ach czem uż tv stro isz pieśó moją 
Na smutne żałosną lak  nutę?

Mów, czomuż C arnegie oblicze 
Tak Mór-ieni szm m kuie złow rogo?
N ie1 twych pacy-iisiów nie zliczą.

C o lekko posnęli d/U  w Bogu ^

Przemyśl.
Famfętoili z r. 19Ż4 15.

W najbliższych dniach rozpoczuicmy 
drukować w odcinku powieściowym na­
szego pisma pamiętnik pod powyższym 
tytułem, ptóra znakomitego literata ( 

D n  WHitora E . Pot data, 
oparty na własnych przeżyciach autora w 
Przemyślu podczas obu oblężró twierdzy, 
kapilulacyi miasła i czasów Inw ezyl ro 
syjskie}.

Będzie to pierw i z?, większych roz­
miarów autentyczny dokument z tego cza­
su. « zarkzem dzieło o niepospolitej w ar­
tości literackiej.

W małym fejłelonje uaszigo pisma 
pomieszczać będziemy prócz znanych na­
szym czytelnikom prac

M. W adyasa 
nadto szkice I obrazy

1 i l ___________ ! g ! g W r « B W m

Kvk ledwie przód wojną, (ą dziką 
Wydałaś ty inatuni wspaniałe,
Przed pałac Pokotu z muzyką 
Ruszyłaś Ludzkości na cirw*ałę-

I hymn o Wszcchzgodzic, 'litości, 
Braterstwem paóstw świata, ochrzczony 
Z u>t ph n4ł dostojnych twych gośrł, 
C.t> ntieli na głowach korony.

Tu rasy, mocarstw* i nacyr 
Familią rii- jedną nazwwb- 
Sypały się ckliwe orecyc 
I w szczęściu się kąpał świat c.i*y.

łt  ludzie się w wrogów nir zmierią.
W  zawistną n*e przejdę już bendę. 
W yryło w węgielnym kamienhi: 
A e s P a c i . T n s t i t i a  F i r m m d t  e...

Sed lempora przecież mutantm —
Z pałacu tchną puszcze dziś głuche....
A z tych »pokciOwych< awantur 
Ma świat krwawych walk zawieruchę!

Umarły Wszcchzgody- nadzieje 
Zamilkły jut śluby, zaklęcia,
FrZrd pustym pałacem widnieje:

l Tu pokój jest do wyoajęc/a. J

C o cy fii K u h m erk er-S irk aao w a j
pow ataie na Ur. ptizeżyć w o jen n ych  znaoę| 
.a sz cz y lh ic  au to rk i »M undantki«.

Z o bcv ch  au torów  ł.ędztcm y zatnie- 
szczali nadal p rzek ład y  cen io n eg o  t łó o a ,  
cza , n aszego  wtpo^prncownU.a' J .  M.

• L
D z*ał g osp od arczy  z a s ila ć  b ęd zie  s t s  

lc  w ybitn y  ła c h o w c c  I zn ak om ity  znaw . 
ca  stosu nków  ek o n o m iczn y ch  k ra jn  (k . a.) 
D rukujem y w łaśn ie nad zw yczaj d la k ó ł in ­
teresow an y ch  w a rto śc io w ą  p ra c ę  prza- 
gtądową (ego au tora  p t.
»Z nkraa działan/a i sk ład  w o jen n ych  o»> 

•fan/zaryi g o sp o d a rcz y ch *.

KRONIKA.
K ra k ó w, 11. s jc -p r '>  

M ie jsk a  R a d a  G o sp o d a rcz a . 
ra j, 9. sierpnia b . r., od było  się p osied zcn ii 
M. Rady g osp od aczcj w spólnie z  K o n d s,ą  
dla M . Z akładów  ap ro w izn cy jn y eh . P rz t  
w udnłcryi P rezy d en t m iasta  p. Fodcrowłc/. 
N a w stęo łc  w yrażono oplu ły  c o  do ST8t‘ - 
mu ja k i n a le ż a ło b y  p rzy jąć p rz y  jam terzo  
nem zre jon ow an iu  sprzedaży  ch ich a , wy. 
piekar.ogo z m ąki, U tórc rozd zia ł obejm u­
je  w y łączn ic  pnós^wo Po szczegó łow ri 
dyskusyl tich w n loro  jednom yślnie w niosek 
R ad cy  m. posła  p. D ra B o brow sk iego : *Rs- 
da g osp od arcza  i K om isya aprow izacyfna 
w zyw ają  P rczyd yu m  miasta-, b y  w  c ią g i 
trz«*eh m ii- łę cy  <>pr«cowało i^przygoto- 
w ało  plan ugm innienia w ypieku I ip rre d r  
ż y  c h ic h a * . A ż do znrtili/owaniu- pow yż­
szeg o  planu ośw iad czon o się  z a  w prow a­
d zeniem  indyw idualnego p rzy d ziela n i* 
konsu m entów  do poszczególn ych  packam  
w edług ich  sw obod nego w yboru . ^

R ów n o cześn ie  uchw alono w niosek  rrd 
cy  m. D ra M crz a , aby  M ag istra t zastano  
w ił ę ję  nad w ybudow aniem  w łasn e j ptow- 
zo ry czn c j p iek arn i gm innej, o ra z  wnioaek 
ra d cy  in. K s. D ta  C jp u ty ,  nby spraw y I 
n ic sk lad .v j w vląc/.nic na bark: Prczydyu « 
m iasta , lecz  w y b ra ć  K om lsyę z klp.i' 
cz łon ków  M . R ady gosp od arcze;, k tó rsh y  
się  przygotow aniem  te j sp raw y  za jęła

Z k o le i przy stąp ion o  d o obriu) n s-1 
jw nw ą z a o p a trz e n ia  ludności m iasta  w  c- 

dzież i ob«iivic. Na tle  -łvvj: śn lcó o  oąp? 
n izh cyi i działalność i Znkfadu odzie.żov< 
go zc stro n y  Zaproszonego na posiedzenie 
by łeg o  w icep rezy d en ta  legoz Z akładu  p o ­
sła D ra Zygm unta M arka, w yw iązała  się 
bard zo  ożyw łom  dy.ku uya, w śród k tó re j 
w skazy w an a n a zu p ełne Z anied banie m ia­
sta p rz e z  Z ak ład  pod w zględem  zaop a­
trzen ia  1'i-lności w odzież i obuw ie oraz 
p rz e strz e g a n o  prZcd sk u tk am i, ;d k ir  mufł 
tm sobą p o ciąg n ąć dalsza z w ło k a  w  z a ła ­
tw ieniu  te j ta k  ogrom nti d oniosłość p o j a ­
d a ją c e j sp raw y .

P o zam knięciu  d y sk u sy l ttchw a'oo0 
nafslęptijącc w n io sk i:

1. W n io sk i cz ło n k a  M . R ad y  goapod 
Engfischa i T o w a rry sz y :

1- M. R ad a  g osp od arcza  wzv-vr» rzą*-- 
aby  przy stąp ił b ezzw łoczn ie do utw trz e  
nia w K rak o w ie  sam od zielne j ekspozytury 
K ratow ego Z akład u  o d zieży :

2 . M . R a d a  g osp od arcza  dom aga s it  
sw ego p rzed staw ic ie lstw a  w  krakow  '  te* 
E k sp ozy tu rze K ra jo w eg o  Z akładu odzł«~ 
AowcgO-

3. M- R ada g osp od arcza  w yrażc p rze­
k on an ie , żc K ra jo w y  Zakład 0- 
d zieży  pow inien p rzy stąp ić  n a ty ch ­
m iast’ do rozdziału  odzieży ludo- 
w«| j u rzęd n icze j i obuw ia m iędzy 1«^ 
p ość m iasta K rak o w a, z p o ią in ię c ir^  
w szelk ich  iorm alnoiicj k tó re  ty lk o  prze- 
w iek aią  zao p atrzen ie  ludności-

4. M . R ada gosp od arcza  dom aga n c  
od Z arządu w o jsk ow ego , aby  z m a g *-Ir  
oow  sw ych p rz y d z ic .ii i c v n a  ilość o d z i^  
ty  i obuw ia dla najhordzict D o h tcb tłją fil! 
tu d ro n c i*

II. W t<:oski c z ło rk a  R ad y  gosf»-»-, »  
c z r j lird ek sy  i T o w arzy szy :

M R e d * g osp o d arcza  w spólnie zJC r* 
nrfsyą ap ro w izary jn ą  w zyw a Zarząd nd*-
i l l i  _

ł- aby  podj|ł k ro k i u C en tra ln rg o  Z ś ' 
rządu Z akładu  od zieżow ego  i ii rządu  Vrfl' 
fow ogo w  celu  uzyskania d la K o tk o w a  c’** 
p ow led nicg o  k on ty n g en tu  o b u t jła  I sk **
Z  zap asó w  r ja k ie  Ż a l ład  p o t iid a

2 . ab y  f»«diął k ro k i w ce lu  zrcórg a« t' 
zo w an ia  ak cy i rozdziału  o d z lczy  ludów*1 
w  k ieru n k u  za ło żen ia  w K -a k o w ic  w an rry  
ló w  w yrobu ubrań ludow ych ł p r z y c z k ' 
lau ia  ich w k o n ie cz n e j ilo ści: .

3, R s d i  gosp od arcza w spólnie z Non* 
i.ya Ztki«tdóv ap ro w izscy jn y ch  u p efsz* 
Ń rzj-d yu m  m ia tla , Mby zw róciło  się
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du k ra jo w eg o  o  z a ję c ie  tuu tery;-lovz 

iokciowryrh z n a jd u ją cy ch  d ę  w p o/ iad d tju  
kupców p ry w alo y cli i oddania k-h do ..
.1 |ku lu d n o ści.-

[|l. "wHiObck c/ lo n k a  R ad y  gm p od , r- 
zef K lu czk i: -R o z d z ia ł o d zieży  d ia  podu 

ro d n ik ó w  i słu żby  p ań stw ow ej, k ra jo w e j 
, gminnej n a leży  przeprow adzić1 n a ty eh - 
miasl Za p o m o cą  o rg ani/ d cy i l.onsu no-
u<*l

l .  pow odu spóźnionej p o ry  Frz-.-wud- 
uczący  p rzerw ał o brad y  Z ap ow iad an e 
/Molanie w- n ajb liższym  cz a s ie  p o sied ze­
nia w celu  w y czerp an ia  p orząd k u  d ztrn-
jiC'.;0

-  D alszy  c/ąg p o sied żcn ia  M/ej«k<cj 
Kody g osp od arcze j o d b ęd zie  się  w  p o n lc - 
j d j e k  o god/. 5. popoł. N a porządku  
ii/'onnym są : I. spi u w ozdanie prozydyiim  

i , s l a  O ap ro w izacy i K ra k o w a  w  c z a s ie  u- 
pń tjłym { p rzy szły m , 2 - z a o p a trz e n ie  m ie- 

w m ięso, k a rto fle  i ja rz y n y , p o  trz e c ie  
-rnwn d o sta w y  bydła d raz  n ierogacizn y  

r. G n licy jsk i / aliłnd  obro tu  bydłem .
N/ci d la  szew ców . C ech  szew ców  

.:u ,ił n ic i i p rzęd zę Z przydziału  !z b v  
!;.«n(ilowej i p rzem y sło w e j, k tó re  będzie 
• n/d/iclał m iędzy  yodz, 6 - a  8 . w ieczo rem ,

r u: i i
Cccliu przy ul. Potockiego 18. W 

!:• m. olr/yirtają majstrowie szew 
i olcwkarscy r na/wiekami od A d.r 

|;, d n iu  13 od G do K, dnia 14 od I. do_R- 
■iv.i Id od S do U, dn1# 11 od V do Z.

S k ła d n ica  środ k ów  sp o ży w czy ch  w 
Krakow/e. K ra jo w y  U rząn G o sp o d arczy  
.'.(inicrza u tw órz) ć  w K ra k o w ie  sk ła d n icę  
irodków  sp oży w czych  dla w szy stk ich  
InfkŁyonuryuszy państw ow ych- Inbp eklo- 

l n o cz low y  w/ywn w szy stk ich  p oc/ ło - 
iwffli em ery tó w , k w icacen tów . ora/, wdo- 

. i s ie ro ty  po funk ey on d ry u szacb  p o czt., 
c l v °  ile n ic n ależą  dn żadnych c z y s to  

nr/ d niczych  konsuniów  tu te jszy ch  a po 
h in a ją  p ła cę  w K ra k o w ie , n aty ch m iast 
rjjloHIt sw e a d re sy  w urzędzie p o cz to ­
wym K raków ’ I

Nie bedż/c nowego przeglądu po* 
ip iilakow. Także węgierskie pisma za­
przeczają pogłosie o mającym się odbyć 
wkrótce przeglądu p ispolitaków. i tak do- 
pn*i budapeszteński >A N ap-: Szereg 
dzienników podał, żc obowiązani do po- 
>pulilego ruszenia od łnt 25 do 48 zostaną 
> c wrześniu powołani do nowego przeglą­
du i żc dotyczące rozporządzenie pojawi 

mą w sierpniu, dale nam komunikują z 
fi:..-isca urzędowego, wiadomość ta jest 
/ d n ie  bezpodstawna, ho wydanie takie 
v  rozporządzeni nic jest projektowane.

- -  Proces w Marmaros-Se/get. W. dal- 
' ■ > ni ciągu procesu, zażądała obrona mię- 
d y innenii pr/csluchuniA byłego prezesa 
V K. N. Jaw orskiego, byłego szefa Depar 
l.uiicnlii wojsk. Sikorskiego, byłego mbii- 
’ !r a  Bilińskiego, majora W yrostka, p u łk u *  
'.nikn Junusznjlisa- ekscclcncyi Szeplye- 
Uegu. miujłlra M'kulow»kicr:o-P<Mm.*rikic- 
v‘‘. ekscclcncyi Konopk** ild.

— Niebezpieczeństwa złych nałogów 
tramwajowych. Stosunki tramwajowe, pa­
kujące w nas/cm mieście, są wprost okrO- 
;>nc. Nlcregularność w kursowaniu wozów, 
kb rzadkość, ciasnota w nich panującą są 
lągłem  źródłem denerwowania się i prZV 

rości. Wskutek tych utrudnień w kon u* 
1 tcyi lokalnej ro/.wiclt.ioinily fi * w Kra- 

1 nwle obyczaje tramwajowe, przybierają- 
>5 już wszelkie cechy epidemicznych na 
,r,gów> Publiczność wskakuje do wozów 
loprzcz nogi i głowy i zbija się tam w 
' ;d«i masę, nic .dolną do nddacltania i dr, 
udrożnienia własnych kończyn od cudzych 
"ini wieszają się na stopniach. inni urerz- 
ic czepiają sir lyck ledwie wiszących. 

Jkak wszelkiego rygeru. wszelkiej władzy 
uiduktorek nud t> I 'o trą cą  cię. r< />xlur-

I bdDą m ata. Podezr.* gdy miasta stołeczne 
’• P- Wiedeń) wykazują pod tym wzglę­

dem wzorowy porządek, utrzymywany 
1'rzcz poczucie kulturatne samej ludności, 
"odeza* gdy we Wiadnlu tramwaj nie * u- 
UY Z miejsca, o He nadliczbowy pasażer 
■'•'iłuje mimo sygnału wtargnąć do wozu,
II atu tolerowana jest w całej pełni w nika 
^ęści przy atakowaniu już jadących no- 
'•różnych. Konduktorki nasze mają wobec 
ctfo tylko iedno, w y soce niebezpieczne, 

" liście — - gwizdanie na odjazd, m i m o  
' • s i a d a n i a  lioc/ .ąccj ♦»< maty. Nie za­
pobiega to  złemu c. iest i było bródłciu 
K*clu nictzczęśllv. v cii wypadków tramwa- 
lo wy eh. —  Z d ru .iti strony jest nałóg 
"*kakiwuniu do prd/ącegO  wozu nieraz 
, r^Vczyną katastroi). Nałogów l\ th  nic 
nie zwalczy rcpresvo policyjna, nic /upo­

jn ą  temu orgam- b ezp ie czeń stw a , któ-
Spółka wspomni.:mu ma siedzibę w 

'dniu . 1., łirgalga^re 13 Na je j c ie le

stoi dy ickcju  złożona z drd i iaiictszka 
iiodasa- Ottona Bauera i Antoniego Point- 
re ściągają oudljczbowców z wozów po to­
by ci kilka metrów dalej, uwletili się na 
stopniu. Tylko publiczność sama może lu­
laj złemu zaradzić i wychować w sobie 
trochę więcci kultury-., tramwajowej.

Przykładem odstraszają, ynt może bę­
dzie wczorajszy wypadek 'O-lcinicgo żoł­
nierza Jana W alicra, który upadł przy. 
wskakiwaiun do tramwaju, przyczcm roz­
bił sobie formalnie głowę, ^ a ltc r  ma ogro­
mną ranę na polityce, długości b—8 cm, do 
chodzącą w kilku punktach aż do kości. 
Nic pierwsza to i oby już. wreszcie ostfit- 
niu oliara własnej lekkomyślności.

— Spis rodzin poległych / zmarłych 
żołnierzy. Min. op .spoi. zarządziło, spis 
rodzin poległych, zmarłych i zaginionych 
żołnierzy. Spis obejmuje wdowy mony), tu 
dzież ślubne i nieślubne sieroty (dzieci) po 
żołnierzach, żandarmach i powołanych do 
świadczeń. W Krakowie przeprowadzi go 
miej- urząd opieki społetz. Ipluc W W . 
świętych I. I) w eZusic od 12 do 20 bm. 
Zgłaszać się ntleży pomiędzy 8 a 12 w po­
łudnie, przynosząc z »obą dokument*, me­
tryki i t. p.

Konkurs. VE'ydział kraju-* \ tozpi- 
sujc konkurs na powadę dyrektora kraj. Zn 
kładu dia umysłowo i nerwowo chorycłi 
w Kobierzynie kolo Krakowa. Podania na 
leży wnosić do Wydziału krojowego we 
Lwowie w terminie do d n ia  30 v/rześnin, 
1918. załączając d n  nich: 1. metrykę utO- 
dzenia, 2. świadectwo przynależności, 3- 
dyplom dok (ora wszech nauk lekarskich, 
uzyskany nu jednym / uniwersytetów 
monurcliił ntislryacko-węgicrskłtj. 4 opis 
ż jc ia . Pierwszeństwo bęaą mieli kundydn- 
i i, któr/.y w^kdż.ą się pracami ni,iikowemi 
na polu psyr hialryi i znajomo >cią admlni- 
stracyi zakładów lc znic/.yeli d la  umysło­
wo tborych. 7. powyższą j»o».ddą /łączone 
są następujące pobory: I. piaca roczna 
640() kor., 2. dodatek lunkcyin,, rocznie 
1000 kor.. 3. prawo do wojennego dodatku 
drożyżnianego, kdbającego się -  stosow­
nie do stosunków rodzinnych —- od kwoty 
1488 kor do 4780 kor. rocznic, 4. prawo 
do dwóch datków pięcioletnich i jednego 
trzyłetnirgo, każdy po 800 kor. rocznic, 5. 
prawo do bezpłatnego mieszkaniu w n a­
turze wraz z oświetleniem i opalem w e­
dług ustalonego deputatu w odd/ielnyni 
budynku Zakłodwym.

• -  Brudy... w przybytku czystości Pan 
nn J .  K., słuchaczka incdycN ny. pls/.c nam. 
-Obsługujący w łnzicnkucd •. i li. kl. ł a ­
źni Rzymskiej — gdym mu /.wróciła uwa­
gę, żeby łazienkę względnie wannę (robią­
cą wrażenie przed chwilą używunej) dopro 
wadził —  przed przygotowaniem kąpieli 
— do porządku — oświadczył ml, żc tego 
nie uczyni, bo toby za dużo by to dla ży- 
dowek/ego gościa , w k.ttolick rh zakła­
dach żydowscy gościa tut maję nic do mó- 
w/cn/a -— ho Irn lu w taJc nic łrzefca — 
u h k  Pani się nic podoba —  to tnożc Puni 
odejść.* Rzecz prosta, żc nie chcąc owe­
go katolickiego zakładu krzywdzić żydów 
skiemi pianis/łzm!. bPcI Jo  kasy zwróci­
łam.- —

Mo żeby właściciel t-ażni Rzymskiej p. 
radca M a r i a n  S u s k i ,  który już nieraz 
miał sposobność przekonania się. jakie 
znaczenie ma żydowsku klientela dla jego 
dochodów zwrócił tiwagę służbie łazien­
nej, żc pr/\ i. > M ej.-, w obliczu wanny 
wszyscy lud/t? i.ą tobie równi i ic  część 
tego zapaiu, z jakim huba obdziera gości 
przy najdrobniejszej inunipulii'., i łaziennej 
powinna on« zużyć na i lw orztnie w •nm- 
ków liygleniczucj i i yslej kąpieli.

• polieya podgórska rozwija /• .vą 
działalność prewencyjną przed tuła wła­
mań. Organa ekspozytury aresztują w O 
slalnich czasach ludzi, p o d e j r z a n y c h  
O zamiar włamania ery inne z lf Zamiary. 
Fra jter poi. B o l e k  aresztowi)ł wc/.oraj 
na ul. f.wowskicj dw*óch młodrieńców, w 
których przeczuł włamywaczy. I U lo ln c 
okazało się. że są to nlrbrr.płeczni n o n - 
szkowte: 19-lelnł Stefan ^ i t ck . orar 2b- 
lat liczący Antoni F i k -  Przy M ilkli zna­
leziono żelazną sztabę służącą do w\i .i- 
żunia drzwi, oraz fałszywe dokumenty woj 
skowc. Podohnic arcszlowslu polics n -o - 
dejrzunego \,łó;/ęgę Vi lndyilaw * Za­
c h a r ę .

Wojowrn/c^c u/cwiaaty. Na uhey 
Mostowej ro/.yrlnęły wczoraj dw)c niewia­
sty: M aryn C z c r n c k lal 17 i Anaetarya 
R ó g ,  lat 41, gwałtowną walkę przy uży­
ciu całego aparatu paznokci, nóg i pięści. 
Na placu boju zaczęły sie gromadzić wiel­
kie zastępy żądnych spektaklu ludzi Kres 
sewilskiemu pojedynkowi położyła w tsu

c le  puncy u- a re sz tu ją c  z w y cię tk ą  M eryę. u 
o d sy ła jąc  o c ie k a ją c ą  —  k rw ią  A ne*ta<yę 
na p og otow ie.

—  2 t i t < a d z t a / u  ulogla 55-lc in  
M ary a K a lita , zam ieszk a ła  p rzy  ul. C zar­
n ow iejsk ie j- P o  zastosow aniu  od p o w ied ­
nich środków  lek arsk ich  o d esłan o  j\ do 
szp ita la

Nb zydowsk/c w ero ty  w o jr u tr  zb.i 
żyły  pny  v einstein  R ip p n crr G o K lie t .  ja  
k J  docliód  z przedstaw ieniu  an ia to rsk ieg o  
w adm in. -N ow ego D zienniku - k w o tę  30 
koron.

R e p e rtu a t opery.
N iedziela, I I .  s ierp n ia ; Carm en .

Z 6 ALICYI I KOOLESTW A.
-  Ś a a ib o t, ( S p u w y  m it jó -iu  «  C .  ic

ho ntłu ya  d la  bud aala  cen  r u / p i»u j«  u  -Itu s tro M s - 
n y m  K n r i c r i c  C o d x irn n > m . t o n k u i .  r .  posadę o, , 
fi snu o «d zc rc * c ilt»  t t ^ d .  o d  tu n U ,d ..K ,v .  w e lr y k i  
cb rs tu . D / lw in ,y  »tc , U  jh z e w o d n ic s a e y  tet k om isy!, 
a s d s d c s  sądo y p .  0  . ui< sas u s ta w y , k im a  w y .  
f i r n ie  p o w itd a . U  n o i-id y  u j l o t m a t  p r t .ca o f p n i  
i ra d o w e  oio m o u  l>yć / a s trre io n c  W ytąc/.nis dla  
k a to lik ó w  P osada ta b ą d iic  o p t -c -n s  z p ie n ię d zy  
p o d u tn ik o w . v  .-i r  J Sydow  i  k ic h  g io szsm  u ę d iic  u

DZIAŁ GOSPODARCZY-
Zakres działania i skład 

wojennych organlzaeyl 
gospodarczych.

(Ciąg dalszy.)
Konopie t fata, względnie odrosnę 

utworzonego na podstswie rozp. miadsr. 
pr/emynly, należące do zakresu działaaie 
7. 21. września 1916 związku wojennego 
pi zr my siu konopnego i jutowego, który 
ctułicui oigunlzacyę przymusową obej- 
nnijącą wszystkie przedsiębiorstwa, któ­
re zajmuje się wyrobem lub przerobem 
ptZędc konopnych i jutowych i ich iM te- 
ryalów /ttntęoazych. Zadania zwtązkt są 
hiialugic/ne a j  zadań Innych związków 
wojennych, podobnie i skład Organów, Na 
czele związku, który ma siedzibę w W ie­
dniu, IX.. Kuhngussc 20. stoją Emanuel 
Weissunslcin jako przewodniczący, Makr 
Diuchnitz i Bvn/ard Schv r.iger jako jego 
/.n-Jępcy i dr Herman Au»ler!ilz jako ac- 
kretar/. jcncralny. Co się tycz) jedwahib- 
obrót n<m należy do dwojakzcj orjj«uiz«cvi. 
Istnieje bowieiti centrala surowców 0 cha 
rakterze kupieckim Ibcidcnrohsloffzcntia* 
lc) do *prov ji/.sm a surowców: ze Wneho- 
du z siedzibą w Wiedniu ll., Postgasse II) 
tudzież /v Ł/ck wojenny przemyciu je ­
dwabnego /organizowali •. nu spo,ob po­
dobnych zwiąZHÓv. ora/ z /ukresesu d/ls* 
iiinift ńdmiuiiifncyjnym w lu\^l f-jzp. min. 
/ 21. rirzrśnia 1916) i obaji»ującv jwzed- 
t,ięłi)or»tv.a wyrobu i pr/eiobu jedwabiu 
i jedwabiu sztucznego Na czele lego Zwią­
zku, /uajdujifccgo się w gmachu Iz*. ] han- 
illowcj I przemyslov r j v Vicdniu F . Stu- 
henring 8) stoją Fryderyk Tilgner jiikn pre­
zydent. Orkur Trebitscli * Anton Harpka 
jako /.ulępcy tudzież dr, "  itheim Brehet 
inko suhrclurz jencralny.

Obrót szmatami unormowań) jest roz- 
wc« •.n- u. .,<• (O icn ,, 1̂■orządiciilcm min. /. 13 września 1916 I 

od e***!; i >«łdi*l c/ejoi d li ?ytió»A y. Src*-.- irh vi«•!«. I o b ję ty  j c i l  p rz ci dlwic orgauUacyc ptdod 
m-igtiby to /ni»/c/yi. ; hoittis) ę dla obrotu s/matam* iHadem-

J lei .soi iilnwirk riprczontuic - ,d,, u -, u,.n- i kommlssłon) t ccnlm lę. Kamisy n ma /« za* 
l,«r*.k.cw komUyl /sakowe,. A „k f.prrzenla... | ^  |e p, ow, d , , nlc ewldeUcyi zapasów i

rzę d n ik  le n  o p In c a B y , n e c  rnote s i«  o  n U  ubłceuś 
i zy it  r o s in ic a  * lę c  b y ł p .  D o n ic h l żą d sc e lbu  
m e try k i i b r r t u  j|l>u m e try k i u ro d re n ie . .M ógłby 
crto iie k  U ,  k< m ió yi in tcrp e lo a n ić  p n ie a o d riic e a c e -
Co, d ls c / rą o  iitnoruje u sta w ę  ra sa d h ic/* , t le  / l u ­
tego p o w ia tu  »a n ib o rs k i«ą o  rtalc.*.y d o  k o m isyi ola 
badania cen ty lk o  ird a n  Z y d . k tó ry  w la sn io  J U t ,  
r o , l c  jest sam Jeden i nic/n*t<ł/ie p o p a rcia  s i r ó d  
in n ych  c / lo o k o w , n ic  o d r r s ie  się o r a y y d o jiu d o h iif .  
u ru g i b o w ie m  Ż y d  re S a m b o ra , p. M c iie c li G n id  
hert!. preses k abalit. / o s u l  * k o m is yi te) t  p r r y  
cx yn  flo t7ch, /aa nln rn n n vc b  u suni. ty . a na jogo 
m ie i< :«  p o w o tiilo  s la ro tls . 0  n ia -ź y a a . a p r / . -u e ł  
cc lu f-/  ( i -  Ż y d o m  w  le i k u m isy i w ię c r i  Juk ieden 
m s n łlz l. A l ;  n k -tfc ty  rc p rr iC 'ils c > a  t> d o w sk a  tak 
ni/V.n iip d d t ; U  o n -  rm  w o li u y .  t r  niem a a Źyd.r 
ro rm a ity c h  k om isęacli, skr-fo  pi r c d it s n  i> ic ltn i t y -  
d i,« iw a  »* m b o t* k :c )lo  m « b \ (j t «n , I . ló r )  o f k )* la ic  
Ż y d ó w  tsp re / e n U iie .

S ir  J ipi i j  repri. <nlf»vrant /wj.-i -.
dts tunicgo obuwia i odzłrty. I lam zamianowało 
sUrustwo tytko tednej,. Ź>da, a t-» i .-tn^-iet .1 nie 
mo|S^ci'So nawet rcprcze-itow « i , v o  |)i'r\i.ze. bo 
nie r'.-umie dobrze i<zyka tych bidz!. r kl/r-ml 
łicd.*i s jue wcale odzywsc sir nię u1 nc, po di->- 
Cic /.-leiny ieit od l>ch r o l c k / ktć/ymł »,<• 
dii. tiedzi bowiep, r prokuratorrn, r radcami lą ­
dowymi, klZ-r/y. gdyby tk-w-1 ck, tul sie etosem

iw ia d c r y  B pstgpułący (a k t. O d  cza .Ów- iny  t,z-.l m ie - 
s tk a  w  S a a b ó r s c  ra b in  z '-'o w e g o  M ia sta , k tó re - 
t o .  gd y  n a w e t b y ł  na jrosa diU -. w sp ie ra ł szw agier 
jego, bo w tsdnm o, t e  ra b in i z in a łrc li m iaste czek 
p rzy m ie ra ją  g łode m  P o n ie w a ż  łz w e g ir y  tego i a -  
bina a ln ly  p r z y  w o la k u , w n ió sł ra b in  podanie o 
zasiłek  w ot*itb s.y , i ró w n o cze śn ie  z w ró c ił »•- d o  te ­
go > p re e d tta w lc le la « ży d o w s k ie g o  t  | j r « ie ą  o p o ­
parcie . P an G o ld b e rg  p rz y rz e k ł  i po jsosłedreora 
o tw i.id c z y l ra h ln o sri 1  N o w e g o  M iasta , Ze m u z a ­
siłek p rzy zn a n o . P o  k U k u  dn ia ch  o trz y m u je  ra b in  
t » n  o o m o w n a  zaiatsrte o ic , A tb o  w ie c  re p re ze n ta n t 
Z y d o stw a  to k u  d y s k n s y i tia  ro zu m ia ł, bn b a rd zo  
słabo m ó w . po jM isk u . a lbe koteiaya la k  m atn lic z y  
się t  p rza d a ta yylc ie le m  ty d n a lw a . iZ nnd iegu w o ­
tum  p rze ch o d zi d o  p o rzą d k u  d/iennegn -\ zdaje 
• ię, Ze iedn o i dru gie  w  ty m  w y p a d k u  m.i m iejsce.

Pr/ied dwoma tygodniami odbyty sie na t)oit»- 
d/enłu rady mioisklei wybory do wydziału miejskiej 
Kasy oszczędności. Byty dwie lUty icdn« buitnł- 
i l r u  dr* Steuermanna , d.*uga wlccburiuUlr:a I 
prtzeta kahaiu. Przeszła lista burmistrze, ktwy o 
trzymał 24 gloaów. n wiceburmistrz i prezes banału 
otrzymali tylko 9 głowi* Na liżcie precesa Wakatu 
bvll wszyscy znani antyaamlcl aamboracy, których 
od poplcpa. gdyZ im tylko zawdzięcza, i r  dai* le­
sze** Uet prezesem Wakatu, oni go trzymają, gdy z _ 
ia  ieat miło. be na czeta gminy ZydowakM stał i 
właśnie M Goldberg rt totti ąnenli.

— Szczod ry  d ar. W  plam ach lw ow skich c a r -  
l.iaiy następujące publiczne ptzdzii)kAw»nic: »P. p.
I e*»f> I Belfi Psrucsiiwi*. .:anr»iesrkaii prry uli.y 
‘syk, taiskfej I 3* złuZsrlt na ręce p. dra 1‘iltpj 
ScMekliem, zastępcy Konnsarre i/adowegu Ww<«tą 
|móo koron na r u b o g i c h  * W r / # Z e ł | a n  iris- 
sla I.wowr a te t. okazyl rocznicy lek ślubu, /a Im  
szczodry d a r »■ !*d*fu im ieniem  tibng-th s e r d -.rs .*  
pcdziglois

I I  ŚWIATA.
Mewa programowa i s ś r ib i s i  wrwóceaksege

Nadrabln wiedc-rtaki dr. Ckatae obiąl. jak donosi-! 
lismy w aobolę J . b. m . r a i  urzędowanie. W uro- * 
czysty sposób powitany przez prezydenta rady 
w-yznznlnw et dra Stern , i prezesa domu modlitwy 
dra Spltzera wygłosił dr. Cłwlea m eaę  progreme- 
- ł .  w  ktorei powiada mtęday btoamL ta  dążeniem 
ego będzie w pierwszym rcrdile poprawo etosua. 

k ó w  w w iedeńskim kannie. \ if  M|cżelrzetexy sposób 
u yłUpowac pędzie przeciw odasczepiedco-n I la 
tym. i.lorzy otścyetnie tryetępuję r  (ydeetwn. inko- 
la* I lvm. którzy się wstydź* swri do śydostan 
,'rzyruileZnołci. -  Zwrnsa etę dr. Cbaie* do p i  o j .  
Sterna, by nic hamował tego pracy aucbyml pare- 
grefaml. ramierze 00 się bowiem szczerze zaiąż 
wyebnwjntn; i  inlodzisiy (*Mwd/i*ir po Zydottaku. 
Następnie zwraca dr. Chale* uwag* nn to. t o  za. 
danirm każdego Źydn ?*st ponieść ołtarę dla swego 
na ro d u , b- C d-imnym z r  awej doti rrzy»*leZfl«><cł. 
n najsw l-lr?rr.i kłeełciu k-tdegn Żvd.- powirne by4 
Palestyna.

O t  a arie  1 • . is re  u y ..ą p ,in i » -  <irs C h a .e sc, 
k lo r y  /tao,.i Iru d y c y ę . Ze ra b in  ie*t dugą kehałii. 
a nie d u c h o w y m  p ro w o d y re m  sw ei gm iny, zro b iło  
ogrom n e sym oatyrizne w ra -c n ie  na i-iło w lw -le  «• * - 
di Óti-.int.

—  P o lm lle l Ł a r o U  M o rk eo . - l .w j a a t a -  d im o - 
ai. U  a k a d e m i a  a o c y a l i e t y c z n z  w  M o ­
skw ie  d r ie il się «sa dw ie  k e te g o rra : aa eekcyę 
n a u k o w o -a k a d e m lc k ę  I a e r t a io w r  W  spałacw  k u l- 
ta rv  u rn le ta rra c k ie t r e r g a n t z o r . - o s ł a - e  JekuJ 
1 - 1  d l t  na u k  a p o ic tzn o  p o lib K z n y e k  y r i  
• ia lu U tę l K o e o U  Marksa*.

pr/cióbl- i a/.mat, pronad/cnic 'v”/k*»żu 
liurtowników, uatannyslunie cen nfthyw- 
i/ych i epr/odożnych, rozdział n ia U ra  
łń*a* rrtlrdzy grupy priędzlęhioralw mr«« 
rdbiając) eh, lu-ułc cały k/cred zadan ad­
ministracyjnych. Pr/.ewodr czac^go I 
c/ionkótą’ komi*yi mianuje minUlar han­
dlu / p jiród  intcrcłoH-anych hol pr/eniy- 
slowych i handlu szmalami. Siedzibę ko 
tivsyn ma w Wiedniu. III. 2»chwarz«ilberg-

Blat/ 4 Na jri c/ cl?  * l o  ą Rudoh Lot* • 
cer- pre/cs, I tir Anntoni ChwOyka, sc- 
krclnr/.

C en tra la  dla cb ro lu  szm alam i tcel r*r- 
ganem  kupieckim  l zajm uje tlę . nie l i .d ą c  
o b liczo n a  na zy sk , tsku p netn  i sptzcda/ą 
now ych odp«dkov m u le n i * s/mat w aącl- 
k łe^o to d za ju . s ta ry ch  pc rozów . Un itp, 

lecz  n ie  drobnym  handlem  — lud/leż 
uhoc/.nVnil przem y* la mi I zosta je  P °d  n a­
d/m cm niinistcrelv. lióndJti. w ojny • o. r j -
0 ■ Krajowej. Na czele centrali, inujncdf 
'•cd/lhę u Wiedniu, ! .  SeltierjJ.itsc 1t 
•tują Rudolf Lttw-Becr, |łr»’/.c I zarsHa* 
do'.'c‘. Stefan I rliks *  J ; K *ro; w  
Brrnie

(C iąg dalt/y m istap i t

G-elde befim ek* Uwlia 10 zstipnt* B. K 
p ciklel włtr/emlęZliwośsi sprkulecyi. t  

*1 ' Itirci obrnlr If/yn-ał-r itr  śię n t<Ulveh ki .».<• 
*b nie pr/yszto do dalszych rtral kursów , aw-s*. 

-oiedynczych ukcyi etaty daie,.| nawet w-,Zel lak 
r. p. .\cya okrętowe. Zoatznr Jwyżkł 
it.cye GOmotlaZkiego Banku akcyjnego. Akty* U -  
tryk izrb p o « ir  ♦•**<*• dald w góre. KnfM r m -  
eklch al cW -l.lowycb Herm.nne ilpklrytirTfU 
Peltrn i OulHemme i.k o tct akcyc niemleektch ta- 
br, h bali 1 „dnń ah, sl«. Papłery lokrseyine ulfSP- 
mtl f ę  pr*y drobnych tytko obrotach

Mrtiyap n a n a ś k ir  dla Ukrtfoy. 5 Kuaai 
dor-.r-i. ie meeyalna komisy* mb»Ut*»»twa+  > *£  
H-ien S wyjeckel* dc Atulryl. br ztśłedzlż U l  r l t  
me-zyn rolnle*yrch t poczynid aakwpy dl* f'k r/ J»H  
jabnteZ ustalić ceny lyehtr.

Tim es*jn . Tpnł« _  Te*, wł. -  V 1T Tafbttłl. -śc. 
w la d u * się Ze o prry|t<iu dr tk e tk u  now el tm # - 
wy o doatarcłtnie węgla mtęday gdrao-»i«-kir*n| 
kopalniam i a nw slrysckłem l kefetem i pa Ast*.
.t !. - o w y  b yć  mie moZ*.

■k s i 8prśswadaoaśr środków Zywooecr' r 0- 
k -o ta c . Od pewn*ge czasu  ro z m .ite  prryÓatabMr, 
styc* ‘ otrzyim tta o iś r ty  aa śtwdic żywaaóet, k lórc, 
m a, 1 uockod/ić t  U k rsk ty , B e rs e r a b b  ła b  K i • -watf
1 z ra jd u ią  się  aa  sk lad zio  na g ran i w sckodm ef « 
In po o n r c y n k k  eenaefc. L ra ą d  t r y ły t r u a k , la d . 
nusci zw raca U '.a g ę  nr to , I r  w AU j o e i . y  zaw a f- 
te j i ,4 d/y rządam i a a .l r s a c k o -  w ęg ie , skttu ni, n io * 
■ k m  i ukra ifathlat W szalklotl środ kam i b ę d tic  n t  
w y z K p o w .ło  przeciw  p rzem ytn ietw a tsw , « * ,  
T e n  m niet n e b y m aale  w/ tan  ep o sob  n .g ro m ad zo - 
-ivch śro d k o w  Si wrooeci m oae hezyś a a  p o p arcia

■* J  y-w ieała ludnaid.e«(K ^ * zędo
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TELEGRAMY.
Polski# rokowania w głó­
wna! kwaterze nfamlacklel

S e r  111*. 10 iderpoła. T el. w l. »Voss. 
£*Jtwig«< doflU li K s. Ja tiu iZ  K i d z ) w i l i <  
p d d k J min L le r  sp ,> w  zagranicznych, przy- 
D fdtJc  dziś lub jutro do B erlin * i rn*oui 
za  stałym  zasld p tą  rządu polskiego w 
Niemczech* br. R o n i k l e r e t n ,  ud* »•*, 
do HeDiiej k w atery  główne).

Cesarz na fronda włoskim-
W l c ^ o ń ,  10 n ^ p r.ia  BK C e ^ n i ii-

.n a cn c j częśd ludnośd, są dobizc uprawione, 
drogi wc wzorowta. etanie. Szrrcrjchą po­
chwalą sasrC2|jiif cc&aiz oW r.l,| ic iin.c^nc 
które niedawno dokonały don o i.icn nryiwiw 
itbd doln* Piairą. Włwiorcm o jjw hil mon- 
mcłifl p ’/<v 1’djiic i W illniJj do PcichcniMj

Z powodu wizyty lotników 
włoskich naefi Wiedniem.

W i c ( I c h , 10. s i c p i i i  i K. wi,;cn. ej 
■\ wutery prnsow ej, O wi/ym wfo.

j skku m d  Wiednjetff «■ dnhi 9. hm pt d iijj vę 
M iH tępi^cc nż.czitfjółjj (iJn o fije  <1 /:cóie u 
nkciji K*k(t:!in jfiifiy g p & ilsk a . k a «..t <| ię 
f b  :'Hmoiotrtw. wzniosJi] siy lioob 0.
m m  w  okoliry Padwy i wzięli m p u id  I ur _

dał Sio 7 . sie/pipa | o ,o n d n ia  z w i e n  «r.ib i ’ od .1d .| )a ty „n » , ażeby n u tę p n e  m m riw ię-1V .
^  OliiM . 11/ B n m t .  A .. . I . lA I m iL a I.. f  -  .M/la. uaMs_. ai uil I. /I .. I» _ .J .  I» )gmierolbt^ó flen.-p-.ik. v. 'traeai i zv.^l:p $wt- V c j ohok» Orado zwrócić się iih 'I l«;d

tą da fioaf polu inhwu mchodni. M onarclr lociiiłn m n z  t. początku w i.n <lro w ick icj
'v g ło a» ł uapraód do pplutiiilowcgo TyiTabf j wyóo.jiodd t zaw rec ponad clinar/aait. do. je ;  o 
• 4 j «  p m p ro w .z H i łn *f*k ty «  woV< i p-zn- - l * )  <JolwcL do \\ itdtiia Hniścli* *ic m  n ic- 
h łłfep otarge. W  c h u jl  gdy monordin kis^ci:- im-zną wi pokoik1. Ą\ioio wysokiego lotu n«1 
c  (OTTOwał w o^tn w dolinie Sagany, pokm-hy i cmiuranii mo2iia Jur było w S t \ cl! n d Gl m 
rtt asd  g oratii fl nieprzyjacielskie saMOtoty. "  pod*. . VI rano poznać s»,moi !;i 
batórye piccjw -ram ci .”owe piwon-yly >f - i  i 'Ckiskic, k tó .c  Jrunor. v i  ,U.- . n knęły »

ogieó, w łatel jotnieg wiiciSi w pi^. > imurach, u-sknle* czego nic mołmi M i było
I wgwtorala sK* radnryesn) • wniio vra t^serwowad. W łasne zoi,*i 'z uh o h m  «  g»- 

■'•aJKa. Naga? Nłcmqł w powietrzu - f  n Y  h w K cło  w i<qii|,;jvu[/r(Unti jjar*z po owicd<c- 
i w te j chwili ą p a JI  iits ziemię ogodtonij « S - ! id»i aię v  .̂' rz o iiu  się njc)Kz;ij.uK lol 
u-c|£i» P od ftas walki poluril a  mtz w rT i: Miłt*»w. Silne wlu-tic pskndrn obronhc 
wO|Skom do swycłi pozycyl, |jo. osth|ąc Mim im wulji sis w p-m-itdrzi }n > u |»i min*.;! r,

lek defektu w trotorzc zhdować. Sp j.v  li sie 
koło Schwarzau 1 spslil ąwó) samolot. Na * ie- 
przy(acic|skici eskuriizc, skUdb^ącej big r b 
»umoK)t';w. ziiAjdywał soe ztibny pid/c^acz 
U i'»|tKllll| ll î .111 pńżlo:

A p m aty , iiu klA tych lot p od jęło , b i ł y  
sp o y jln it*  w yposażone c c ltm  zabrun<n 
m oiliw ie nn jw ieliszci ilości benzyny. —  
Akeyu ptzcdsl:«ivia się siiortow o. a p ow tó­
rzenie je j m c jest nicm użli* cm . ZunwS/.yć 
Ui*.»j 1.u leży, żc przy ap ara tach , k tó re  mu- 
Ztf osi igiinć (ak w ielki) veyaokońć. n icb cz- 

j;> .czeó*lw o  /ózucęnia h rm b  prawic nie 
ii .ln ic e , cltociu/ nic j. sl is'ykluczoncm , ic  
niCprSv|ut it*l p o w ierzy  próbę ta pom ocą 
P':c'ii,lniw a jrón iln iow dnycli Miclki'-b sumo 

lotów. .icd nai.Ł c .si-nielr.ly U.kic :»ir moną 
z n o ,;.c ic w lhkie:j ck o sc i, ażeby  mo-

n v a  <P)' P fr .c ;... jPhesVuslrzeżvnie przez naszą 
s ' ** *  s t f f lę  ni , X tukiriiM w i '.yRjirnś trzeb a

uę w 
a \ i
'k ich  i

w lfo  •• 
do j.il ic 
takie 
o t .'clu

Nowy ambasador turadri 
w Berlinie-

K o o 5 1 a ii t u u o p ■> I 10- sicroiińą Fk. 
„Ag, tc l Wi li" Waiilwg: doniesień p i« i  jo- 
stul miflTiowcnp ?v 11 aniha f 7i>-: w tłirnj£ . 
rtifant Par •. Sm* a a 'o iO ''i «• IJcrlin c.

Po wyroku Maiyy^go-
P a i p z ,  10 ::ip .ii.i BK. Z  pow oo 

Łyk a n iu  AV.|.( ;j-£*:p ? v, i|Jh ’ ov6'n;j związ.^ 
lobotnk U inam f:it. w mięlzy innę-,
powicdr.itu o .  c<! u rri i w ułam i o ł;u .zciie :n  £tc
v i .*I . iCli .iim : ię o v ipół u ii*>b.i u lu  panslw .. 
wc^e. S tó .y  'loi..k>» V|?y • iwEifezą. Diciii;-- 
.• A p i i  P ^ . i f j . z j j w j  « ip o k  i ;| ;iK  •ibohńtzą r», 
i!o Je| r.awiiHi.!«• i dvj<tsidśi B nic ir^ żfi 
p</l ’» <>]«

i v l « ’.v  w e jn y  'ia p r ..v ic .t r/ ,n c j l i -  
■i« iiiii pi/y czy stych  Ira n c S - <

id ; l< t.-t li nad yic liń d o io * ] ponowna podleclc kwesty i
łrl*r»d?tki4 s-... i: i i ic ijis tim i jCriasti;: t>br»|p jest 

•S * y j'»s !./ o n .» , >e u iiriiłU  j y .  od'.i 
• k r !w ie k  '/'.i.ri/|fókpicp):i IV* snież 
l i na i> lv iu :c miiiuła pi.ua. l/ ik o  
'•l.cr,> intir'-.!'!'

mtcji^.: — VV Hrm*tw dniu odwiedził cc-iw 
'••onka m a t»  Borocw t.*.

\* o|jkowii ndminiitroq|« w W en d<’ 
mn*jc być rc swego dzioin \ v « i ,n i !
pOrzą’dcV można ski nstalowar wc ws/mt»r■ 
mm duch | m|rJs"0«voiCliCh. Pnh, cbo .«? a

uad*-|śrii' .ip .itn. i?rt'.niirz uu‘cti;e  obronią* 
i u-cliodsłcc w jrodu.Dc w tWi kbw tiku  toin,

t?r.łofnlenł®
lańców

;o. ■
. rr.m ' rjurc/.;. I’ 
u n cjjo  K i ii; polr.lt

obrortytp ogicti. Po przcioii n«3 Wi?dni.*m .,y i j re .| .,.,..| u „ „ „ j. 
u ziela cskodm znom i potudnrnni kurs i ^nj^tłU'* o n eer/ . i . n i.ioczn i 'int-

nałsHUte 
i n n y c h -  '

RK. M:;:-.lic 
.iyum  pd.|...ncii- 

wiadnini mo . c  Vt 
u a Wiłiiiy W 1 cy

R o M a r d r r m .  10 i k i p n i a  B K . F 
ivctt Cc i r u i t  do^oyi s lo n d ijm i. SeV.rc,o •
• tu;’ u dl i l.'f l iid iji  S i ' > rd  .lk r .n n ic .ik o w a l F 
!*>n , \.ł,n| .1|a d|H MIjp.ACOa .illll lir .tl’
<» l . o m < i  p o  fj.:ł^  <’ n uccao W '  I rs c*  
Sur.  I cza. ir j'.  /c trhndśc*! cz t‘
I owi: I hi, ipjkCT po;1 a t« P irania. Z>ma 

ó iiifn ^  • • I»> csUłtnich .'‘oswindczcnluch •*• 
i lunrh.K: | p 'ilpre i Cukiil- zncm z<:ivmniti sic- 

unk .'.’*- u k  i .n  i n g c g o ^ li - . le m t  w p -
H .d i.i. {>■ 1. 1 •ł, i>» irme

« i l a  rłe  n a d  \ .• (C n w -\ c » :t  d l  1 P -.k i  n i l -  n )C y  b e d ą  v  y p i r z c z c n i  10. n ic  p n iu  t ^ 1 
P-^rucznlk tcdniraij Ciinwunjli SoMl musidl w}kU|c bozow jróców  , odusł/mi dn p .d « '
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K R A K Ó W  U l  K R A K O W SK A  5 .
*•<«<• R n « d * « | M M |  l a k t l t l  dtlRnw Mlomł datątą, *e|ł*n 
ilt*<  M n r * M ,  m m i w i R r ,  p u m  
la w a  1 1* OM n r a k ą t  wf t wwwb r>«< 
\m*m I w « *ir * ltU w  m # a t« k  ««*• *wqr 
i n o r  « « R (M r  P* *e*R*N«Mi|rch 
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P » j i i  n m ifi f ł  ir « ł  4 p v ir ir  d-.> n / -re j K/>Vuictai« 
if l  oplnfl p n k li^ -n rj. b* ni z r a l i  la k iU -
• rMiwAaie dla k w t ł ly i .  u ió iy  h I r L .c w a i r r ie  U  
W  n a  m o if  m y .y n a *  t i  *til I  skałki, f l-.l.o l«t.ak 
na H i i M i  nety n ^ lą d -l £ ru tv  i *p.|eni*k.a n c i / ^ n  
l i m m #  tni>(em zapraLowaneun datiTtku. Łt«* rn< 
miara rn iłzcccm a m i i l a n u  pnznnania i n cJzy, 
w  '  Im ą  popadł Ind 2 y n o « d  i k in  w łt na itkłe 
trudaości W («  a ( l r t n i  i i r u n t l r z n r  na;raltla nic v »  
od- t p n e b o ^ o w y  zyd o -tw a  |n licv i(k ł *o —  i r « .  

znmia, |ak h u rd in  »p c l |.-n |c ■? m

Opatia i e ea|nowa/yn nm i?ry*lr Hi^lya|yc/rvm . 
iz»* la l  u .  ' lu  iod>nym le jo  todtani ra iim i*
w  jetyktt pnlthkiti i iw t  niazbedną dla k a H t -  • 
kio  itilarcauże >iy p o ln /rn lrm  y»>jp«>d «•< łztn n.i ■ 
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pi. rWiHiiiPka-ttii L ?.
i , Ą f aia‘i.|ti* ' U«»

b n la d  p rty b e ró w  
«e  światła mtekt*. 

j d tw o n K d w  
* a la k  trą c a n y c h .

Najołąkniejsza twarzI jj
p ..U »l.J* ii-. -*m i »pt*i> . ' I o tc u  « wynjiłf
j a . i.'iU . *!• * .OM-" '.(i*. (T • ■ I21-  nli* '̂l€.u

. , ,  i- p la g i. pr»*rtfc*a. a -agry,
nw atnr tK i. u 1 i t a r a n -  / M  n » » «  • I w i r i ł i
Z . ta in a  pw>t>ran«ya ! f » ia .«n o  alraoOorta T
7.  . J  . , n , u . * i.* a'np.nd»i' ' 4 A i *  r.4ijf«*nnij«.
•maWn.a o i .:*!» *.* iB ia S B lę -c iB  owłaan. aT*j.
ni .'WB.BwIluh (.1(4111 i nliiłlB. «  T1«i l i

. i*. « r  •■••c-i* .i pi««* (iłinkrtrany.'«11..■<!■• * "'-Jl rr-ilr r t..r'« iukI. tu*]- 
„ im .'i-  , ■ . i * » : - i >  . g » » i -* i -e « i i - i

*1lH I p'*«! n "t* iWł?*
I .  Dad<C'i M ito iń  S£ , pjicH 1 * , R> JB (
J .4 ..-^  Kil aupoluia  b r rp la łm *  Ig c«< iaso

w»Uv;ot*wn •»• *♦» d JC  » ’ " *
r % f '  • *t 1 Wlf- *

Uad°łniony rolnrk
i ^ r a m n y  poatni* twchwWOI 

Rnahawy wrR(t*t*«eh *

8!i! A d o lf R o se
■ Kraków

Fabryka likierów 
poleca likiery 

własnego wyrobu.
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D o  n a b y c i a  w  w y d a w n i c t w i e  „ M O R I A H " ,  

W i a d a A  X X ,  K l o s t e m e u b u r s e r s t r A s s e  6 4  7 9 .  '

■ ■  B B R I 1 B B B B B  B R R R l l R i

Ubrania I pilta do 
przenicowania przy)* 
mule i ubrania dzle*
(.Inne I płaszczyki oo 
5 —  10 lat wykonolr

k raw iec

i r a a iy . bar lo tn ic y  ary 
■ tnania. r U d i i t c y  n r y  
I k ir u  pultkim  v.- p. n .ii 1 
1 »low<a, p o itru k n , u m  

do £otp<tdar»t*a około 
i 2j0  inortfów (Irunlu. /*)'>• 

b , r/cnia t  podnniew < o  
C  ru n k ó w  i odpisami i « i «• 
P  d o rtw : J ó ta l W allach,
0  v .ł j»M  icl d<lkr, N irbylac.

if t / n y  uparat do P f i n i i  tipom or.a ^ f
lu io lr r / , powinnien się k itd c m  Jospr
(d arjiw ic .

1 -O ro u rtM  i - l  bajet/oir lani.
2 -O ro iiJa n . r--.il/- M  p r -ł% , myoh* '

l  O d p i.y  H u d c c lu  ni : pr oni c.  k iiirc  /wycy/Tąia• U w ą ? Ą w *  dni. o n.1 d p i . .
•■rdą tiaróronc. 7S
\W|AlBAVAMAfBAaAMARi)SSIBłB805RI£3C!

1 0 1
j e d n o r o c z n e  l  d w u l e t n i e .

W IIIOII UW
Dótefa L. 8.

lewentual: po<sąlhMt«(*l
POBSUkOlO M .  ZfltOBSBlH*

Nauka mi kn riic  dw ttle lriin  ru tp o n y n a  nIc l i  M f 10 —  H  prtO d p O łU tf. 
oi-rpni* r «  kur Ua pf/v£ o lo w n  A ( /> n do m u lu try  ty Powfterhnyi* Z*k łA - 
.rm in a r’ l*ifi t. H r»c »n ia . P o  M n y s tk ^ h  cri/am»

> ,;va r  /..ikrcm u k o i  ircdn ich  nr/ Julow ina wkwa- WOWym
liłikow ana >łly nancayciclaklB k .»H ,

•I U  p ity  rndtrennic nd 1 2 - 1 i A

„ M O R I A H "
r d y n ?  mieaiecznilc żvdowt>ki
  w  języku polskim  ------
.- dodatkiem  dla m iodzie>% 
. H A S Z O M E R "  w języku 

polskim  i hebrajskim . ::

•L rzynon p ia ce  naukowe 
! literack ie  ze wszystkich
• żiedzin wiedzy żydow sh" i.

^ iio n a m cn l. rocznie K  10 ' 
l'!*>łr K  .S’?i0 kwart K  2*8(S 
ir  ł\ t p o lrd sn cz)' 1 K oronę.

M ,’dbwn.. t\s*o: W»edcń XX .
• K l r s t r m c ^ b u r g c r s l r .  h<l ., 0

lncerujr.it; w Nowym Uziennikf

H M B L B I S i
k rrlca  może każdy się naneryć przy po­
mocy znanych t wszędzie rozpowezcclinlo- 

I; oych listów samouczkowych. Do nauki mo­
żna przystąpić bez wiadomości wstępnych, 
i bez nauczyciela.

Po przerobieniu w szy»tkiih ' listów se- 
mouczkowych opanowuje się gruntownie i 
trzy wspomniane języki: z biefłością czyta1 
się literaturę, pisze się gładkim, pow a­
bnym  rtrte-n i r.na się wytrawnie gram a- 

I tykę.
L ijty  sa m o iu rk o w e  ra tU p u ją  v vi>- 

" p e łn o ś c i  m ie jsce  n a n czy cid n  I k siążk i t o- 
łom . /^itsiliin^ przyczynkam i w sr.yslkicb  

|idried/in lite ra tu ry , o .l/ n a r/ .iig  »i.. bqgatir- 
v ent, i aer»ketti pri»ktyc<noScia.

.lęzy k lco i v 'k la d n w v n i ;r s l  Ję/yk ży-
[, d ow tki. Ir h r y h ir  a y  e S R w  d w o l r t a y i b

K urs j ./ .K .i  h eb ra j'k ic^ D  i p‘ >lj.K«cgo a* m  a e  g B * C I T B R  a  A  I I  U  
zaw iera  po 32 listów  sam ouczkow yidi. knr« % ■ ■ ■ • »  I  B l ł R b B R U n  
jr r^ k *  niem irc k ieg o  n.i razie  l - l k o  10. "  « r .4 ,w i.,  u » . .  o i .u ^ r .a .  « .

. e e ,.«  lO l.st.Sw  wy nosi 20  k oron . W %r>.  bfwW, ^ U n t  u^ inni%t
•iluicfi ^2 it'li»\v r»f» k o ro n . !*>««. pud îss.t nu pnnly tog-naiu worŁi.

M niej, n ii  10 listów  t i|r w ysvla !«ię. ! '"* ’* , , .. . .  ., . _  , 1  Nal»«iii»l iilb-amaiyne alon. iuur |
'St| 1* •- FfWfiW. Vł?;!Wj ?(. ą% \ę«>żO\y, h f >< i *v htfCik* h . i* *ir

ł .o n y y a  »ię »OiO»/Lncn. hr/ n.-)jngioi«It{4 •' 
t/ttenU h ic lu n y  c i  I (Snrirui;

.» -O ro ffU n - p r ire  h - m  lic  i/ e c x r ; W * '  
b it, hocc. ch u ity , l i l i l iA c .  m .i lt r v i !y  '»d. Md.

B. .OrofiUnim * mirto eig 00110^,»w*Z e« v 
d rirch n . K o łf lo w n *  nK* « łi-«r*Vi o*rp«ilrftbB«

'V  W irdniu t |7 ir ś iin n  milion i(tuh .
lib łw n y  »hl«d;

H E N R Y K  D O R T M E I M E R  
w Krakowie, ul ów. Tomasza B.

Poszukuje sie zastępców 
I większych odbiorców^

i a j a s A l T A r o R Y C Z i i t
'OP̂ ijy 00 kurta: rossiif. oMnAwHH I wlMoat' 
Pija przy)m ujt Kscraweflt — J«Moaawskś<h U ®  I > *  

m  Iru t, m (pdr-oaA od 6 -  l 'U  WWcZorna. J*

Je d yn y  d z ie n n ik  żyd a w s k i 

w  G aticyi

T A G & L A T
RadaKcra l a(łmlnlstraa*«
we LWOWIE, ul. Urdago V.

Cena abonamentu: mlcslncznli t K.
kwart 11 K. pólr. 20 K. ro-mle 40 K.
Cana numeru 16 b„ podwójnego 20 b.
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t ą d i i d i  w  kaarłarointb, ra s ia ^ '
racy&ch i r e  w t i y i ’kicb loH|S?(,ł

Nowego Dziennik?
U adelłAt ał^awlBitrlsSę l'r -nV »-f!t • A 5 aiMt^ *%.•+*• r -A t**»« .1 v  Pff^WAflą
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